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Znaczeniu snołaczno 
rocznicy stytzn1owni~ 

spbtę przez owe urzQdy był pobierany na„ 
dal aż do ostatnich czasów. 

Są to krzywdy materyalne nader ci~ż­
kie.·.·· .Kto wie jednak, czy nie stokroć do­
tkliwszą jest krzywda podle . wyrządza­
na przez rząd fQsyjski społeczeńsfrnu pol-

Komunikat niemiecki. 
·--BERLIN. (Urzędowo). Wielka. Kwa­

tera Główna donosi 22 stycmia: 

\\'schodni' ·te:r(ln walk: 

nioprzyjnclelska zaatalrnwala iur~ze "nb"c• 
pieczenia nad Pu t n~; zostala on.a odpa,r; 
t~ .· . ramł<;tny Cf zień 5-go Ustopada. 1916 r. skiemu, gdy zasługę. uwłaszczenia włościan 

Jest datą lak przełomową i tak radosną w sobie przyp:isal, skazu.ił.W na zamilczenie JJront in>is/(. gei1m•ala-fel<lmm·s!tallta g:irzeclł}gu ostatniego naszego póltorawiecza, wieczyste wspaniałomyślny Dekret Rzadu 
:/front maceif m'i.t11d„ 

Oprócz odosobni°'nych starć pomf{'!l!J 
ocld~iałami wywiado-wczymi nie zaszly tą.dit 
ne szczególniejsze wydarzeinia. 

ii oczekiwać należy, że data owa zarmi Narodowego. , "' lum:rla T~coJJoltla IJau•m·Rlder10. !Wszystkie inne, które dotychczas w tkliwem Odtąd podręcznild szko.Jne, wychowani Na zachodzie od Fr ie ur ich stad tu s~upi~niu zwykliśmy. święcić-wspomnie· w seminaryach r.?s;jskich nauczyciele lu· &dparto w nocy atakujące rosylsJde oddzia.-ma nasżych przemoca stłumionych usilo- dowt(są w Lodzi Jeszcze w 1915 r.1), ca„ I I 1 t • Zachodni teren walk: wań, bądź to zmierzających do naprawy na- ła sfora strażników ziemskich, 'komisarzy y oono nrnze. sze~o państwa, bądź do odzyskania bytu ;v~ościań&kieh,. naczelników pow~a!ó\~ ~tale Ifrom wofs1t uęnm·i!-la-rn1l1;ownil~a PO'd Le n s odparto w walec na grn.nar 
ty ręczne słabszy atak angielski. panstwowego. Zblakną z czasem te rzewne 1 yste.ma~czme p~uczala lud WI~Jsln, Jak? I · arcyr.·slęci<i Józefa. rocznice--niby kwiaty mogilne p"rzeclwwy- swą z1em1ę zawdzięcza wyłącznie earow1, .. · 'Wane . wśród kart mocllitewnika. Jednakie który go ze strasznego Jakoby ucisku szla- W Karp at a c h wsehodmch nn. wie„ śród nich jest jedna, która i nada\ powinna checkieg~ wy~";'o~U i. ziemią „obdarował':· 1 In pnnk~acl1 d()szlo do walk na prze~polach, 1być uroczyśeie obchodzoną przez lud Król. Kazano w.z1!os1c krzyze J?am1ątkowe, kapl~„ ktore miały pomyślny dla nas przebieg. Polskiego, a to ze względu na doniosfość c~, pomrnki k~ uczczenm .cara-?swobodzt.., Na północy. od doliny O i to s chwHa­samego, zdarzenia i na konieczność spro- ~i~Ja'. . W.sz~k:e /oczynaThą . me podległo„ mi była. ożywiona obustro·oo.a. działalność 

. Pod Be z o n va tt x l na wschottzie od 
P o n t a lU o u s s o n o.cldzialy wywią,., 
doweze po krótkiem natarciu wtargnę1y dG 
stano.wis·ka nieprzyjacielskiego i nprowar 
dzily wielu Francuzów, oraz 1 ka.rab.W. ma ;stowania rosyjskiet7o urzedowego fnlszer· scwwe wsr U• u, wsze ą na\yet pracę t .1 . "' Btwa, którem . prze; lat z górą 50; az do 0" . kuHur~Iną Śród ?ieg~, zgóry rząd rosyjski ar "J cryt. 
szynowy. " ,~ ,: 

· statnich chwil panowania rosyjskiego u ł pod.awal .w P:3'. d~Jrze·n·1·e s·a. m~~o lµd_u, .Jako.... Gi·upa u~oJ"sl~ ue1u3rala-feldmarszalka 'nas I·ud ·polski tumaniono. by osta!eGzn~m ich ceJem mm4 o hyc-przy„ ' Jlcwl.'.e1u1ena. · ' . . . . . I. wrócenie pańszczyzny. 

Pierwszy Generąl·R'"111formi~tra 
, L1.1de:o.do.r1L 

• . Da tą tą_ Jest w~zora1sza -- ~2,.go sfycz„ Niestety, śród rozmyślnie trzymanych . Na zaeho.dzie od P a n c iu. kompania I D~a. W dnm. tym roką 1863 n1etylko wy. w cleroniocia mas ludu wiejskiego urzęcto„ --

Komunikat. anstryacki., 
buchla ostatma nasza na szeroką , skal~ we te fałsze posłuch znajdowały. 
poprowadz~na walka. z .rządem .n~Je~dm„ Dla ter;o tez rocznicy 22 stycznia i na~ .czym, lecz Jednocześnie ludowi wieJsk1emu dal nie należy zapominać, lecz w przeCiw­
Dekrete?11:zą~u Narodowego _?głoszoi:e zo„ st~wi~~iu do dotye4czasowej·urzędowej ro-:sf.alo zme;1e:ie „ pańszczyzny l nada~1e. na SYJSkieJ ,,20 Fewrala", dnia tego powinni wmnE:&. Urz~dowo donoszą 22 sty-.zupe~ną "'fa no~ć, bez obowią~u łak1oh: duchowni z kazalnic, ~auczycieie w szko„ eznia: 

brze skierowany o,gień artyleryi z:\Clal nie. 
przyjacielowi duże i krn;awe straty • · 

!ko1w1e.k czynszow lub odro#bkow, udowi łach, Iudn.cści i mlodzieiy znaczenie De-- lf sc1lo1nł t. erl'Ji.n w~ lir•„ uprawianyc.h przezeń gruntow. kretu styczniowego wyjaśnić a fałsz i obłu„ 0 
u ~ 

Włoski teren. walk„ 
Nie l'rydarzylo się nic szczególnego. \ 

PoJudnfowo-wschodni teren walk. 

Prócz powstania listopadowego, noszą· dę rządu rosy.fskiego, sobie zasługę uwlasz­
.eego od samego początku i źródla swego, czenia przywłaszczającego, wykazać i pięt· 
charakter wybHnie wojskowy, wszystkie nować. · 
nasze usiłowania wyzwoleńcze tę właśćf„ 
wcść posiadały, że - prócz walki z.broj• 4 

nej - związane zawsze bywa1y i .z reforma„ ("'! .. t"' en. lll e ·S·I·. łY. ... . ml spolecznemi, mianowicie z dąźeniem do / ... 
poprawy bytu najlicznie,iszej naszej klasy ........._ 
~polecznej - ludu wiejskiego. Ostatecznie Niezwykle częste zmiany osobiste w skladzie · 

W górach O d o b e s t 'i odpartę nie­
przyjacielskie oddziały wywiadowcze. 

Na wschodzie od 1\1 i e I n i c y na W O· 
ł y n i u oddziały puiku piechoty Nr. 8 z 
Brunn mle:rzyly niespodzianie na rowy ro­
syjskie i wzięły. do ni~woli 1 ołic~ra, 109 
szeregowców, &raz zdt>byly 1 ·ka.rabin ma­
szynowy i 1 przyr.z!!d do rzucania min. Do„ 

Na południu od jeziora O c h r i d a 
wojska nasze udarem.nily onegdaj natru:cie 
nieprzyjacielskie. 

Zastępca szefa sztabu generalnego 
. von ll o e f e r, 

Feldmarszałek * porucznik. 1 najradykalniej rozstrzygnął sprawę wlo~ rządu ros. muszą wyw-olać w Eurnpie niema-
~cirnd~h2k2~ht- ~k1r8e6t3R~kudu NBno1d~~ kzdriwi~~l~~m ~euw~nle~r~o ~~~·~~~-~~~-~~~~~~~--~-~~~~~~~~--~--~·~x~~·~•~w~n~~-M~~~~-·---~.~~+--~~~.~-~~~M~~~~~~.~~-~~M~.~~~~~-~-~--·~·~~~ g~ z, ma. s yczma . ro · . Y 0 ;1 u- rozn:aite • a przeważnie falszywj.e tłumaczone. , , WH3nczemem całego szerpi reform pal3aty- Glówntt, a wldciwie jedyna przyczyna leiy w 

w wnych, zauoczą..tkowanyc11 prz~z Ustawę •f:.oe.zącej się n.iemal od początku woiny wal-ce 
',~· :Rzt!dową B maJa, 1791 roku, .a przeprowa- ·o wlad'Zę pómlędzy Dumą a h:u~kracyą i 

~:"' ,d~an~eh n.a~tępn~e przez Umwer-:-~ml Pola„ I d·.w.()·rem.; ponlewai zaś czynnik! decyd'1.1;ące ;; ;n1eek1 Kosmuezk1 z 6 czerwca 1.J4 roku, I me ma:ą dość odwaal aby w tak trudnych ~~~. Konstytueyę ~sięstwa Warszawskierr,o z l stosunk"a.ch wykona6° ~l:lma>L:h stanu i Dumę 
~· ::~~!~~1ił:g~~~~. Towarzystwa Demokra· ~:~i:~~;ą;un~a~~~~~~ir~ee;~do·:::y~:ast:o; 
it~t, Rząd Narodowy 1863 roku zajęty prze„ ni,esly·chane zużywanie m'nistrów, którzy je· 
~t:0J,'.dewszvstkiem walką zbrojną z najazdem, den po drugim padają w t~~m k.onfli1',cie p-0li· 
~f~':· dekretu swego nie miał możności w cale.i tycznym. Sturmer upadJ je·s:z.eze takie dlatego, 
„.~.r; rozo:ągłości przeprowadzić i w nierównej poniewat riąiylo na nim p.odej.rzenie, że jest 

'walce musiał ostatecznie uledz. S"luśc'znę zw-0lennikiem odrębnego pO'koYu i ostatni de­
po nim musiał ob..{ac rząd moskiewski, o cyd'ujący c!·os za·dal m.u wszerbmo~ny term: w • 

. ile nie chc1ał, ażeby w każdef polskiej zg. Petersburgu Buchanan; jegt0 następca Trepow, 
. gtodz1e zatliło sie niewygasa,iąee zarzewie urzę.dnik zup·elnfe przet'iętny, a p-0.Jityk nieu­

buntu społecznego; W 13 miesięcy po O· I dolny, nie umiaJ prieitrzymać pierwszęg.1 star· 
tloszenin Dekretu Rzadu Narodowego, w j cf.a z iz?ą· U-0 jego upadku yrzyc.zynHa się tak· 
~niu 19 lutego st. st. 1864 roku wyda1 car . źe skra,ina grupa nacyonahst6w, prz.ei to wla­
iJ.Jelu;ander ·u ukaz o uwłaszczeniu wlo~ śn'.e, iż go popłeraYa. Grupa ta skomprnm lto-

·'łeian w Królestwie Polskiem. · . wata się nie·odwolalnie przez awanturę, którą .,. u 'I s • t . ""'Pr wad"'o·nr. ... 1'-rz~ Markow n. urząd·ził Rodzian,ce. BYl to ep,izod. .. . w a zcł:eme o prz.,, o „ v „ ... . ~ b d h 'kt. . t .dl... . , . b ··.·.w.'1 .. n tak. d'~.d ro ;ak i chłopa gdvż rzed a't z.o e ara .erysyczny .a tu-teJ·::!zyc .na~ ·.· ~. . z1 ... z, a 1 . · • • • k strojów rr,rsyjski zapatrywał się nań nie tyle Ja o · · 
~·lt~ reformę soołecznę, ile .Jako na orę~ wal- . Znana d.ekla~~cya Trepo~a wywo~a:a w :~1 J; klasą narodu polsk1ei!o, które] się I izbl~ p:zez zup:tn~ ~ra.k treśe1 p~awchrne o­

[::.1JYó.wcz3.s najbardzie.i obawiel - ze szlachtą I slupH;nie .. sln-aJna lewrr~ · urządz:ła n<0\\:err:u ~t;··:~tęJską;przez serwituty zatamo~ał o!1 roz- I p1·e;n1erow1 odraz.~ balaśll~ą obstrukcyę i nie ~.·.fo/W()J normalnej gospodarki rolnej a Jedno- 1 chciała go dopu~ 1ć. d-0 ~Imm. ~ t~go p-0w1odu 13'1':·~~nie zasiał. on n~ długie.lata ziarna ~·~- l ~ykJuc~~n.o! P·~~ów,~i:uędzy nimi Ozei:he.dze ~·"ć\ ~i\irS!JOlecznej pomiędzy w1ększą a mm~J: 'i i K~ren::.k;eao• D~sku::.)a, która na ~astępnem :~~ą,~włlrsncśeia ziemską. przy sposobnosc1 , p.os1edzenm .toczyła s1ę nad de~larac:r~ rząd?, ;,,~)Vlas~ezenia rzad carski okradł narCd. poi~ przekonała, z~ n~WY. prez~s gabinetu me i;i·~ze ' łdvż h · 'ż · . roku 1906 została 0 • liczyć na po.par:1e zadneJ grupy posehk1e.1 z 
: ~!ę 0w~~1l~co~ą należność: za sprze- wyjątk'em skra:nyrh. · nacy:onahstów. z Marko· 

~ę:dm;opóm grunty, podatek gruntowy na j wem Il na czele. Kiedy ten o~tain1, prz..ema-

wfają'c w obronie rząd'U, zanadto otl•biegal od grupa urzędnicza z 3zczegfowitowem na czele; 
rze.czy, prezes izby, Ro<lzianko~ odebrał mu 'inni mówcy wystąpili z krytyką ostrą i bez· 
głos. Rozzloswzony tern Markow podskocz-yl do względną. Ks. Eugeniusz Trube-cki powiedziaJ 
trybuny prezesa, rzuci! weń zwitkiem papie- między i·nnemi, ie obecnie niema ministrów, 
rów i zawólal na caly glo~: Mierzaw:ec! 'Jest tylko e!enie przesuwaiąee się na ekranie". 
t<Q obelga bardz.o brutalna i używana IJlryląc~nie Wiemy zrnsztą, k-0mu slużą. (Następny ustęp o 
w najniższych sferach. Rodzianlw na.tycllmiast Ra&p'l.l•tinie wykreślila cenzura). Mówię jako 
wal priewodnJ.ctw.o Bobrińakiemu, ą izba wierzący chrześcianin, jako wierny 5yn praw°" 
wśród oznak ogólnego oburzeni.a wyznaczyła sfown,ej cerkwi. Dla cerkwi to je::izcze gor3zy 
Marko'WOWi najwyższą d-0zwo1.oną karę, .wyklu- znak i jes.zcz.e gorszy r<mtrói, nizeli dla pańw 
czają·c go na 15 p.os'.edzeń. Za wy<lalom:m wy- stwa; nie tracę nadziei, że kiedyś sfoończy się 
szło z izby kilku chłopów i popów. Do tyeh męczące milC'zenie prawosławnej cerkwi, że 
<J·Statnfoh zwrócil się z gorącym apelem p-Op metrop-0Uci i wla<lycy pójdą do cara i będą go 
Filconenko, który zawoial~ Jak możecie sie- błagali, aby „to ukrócil". W tym samym duchu 
dzieć na jednej lawie z ideologami nahajki, przemawiali stary profesor Tagancew, Kar· 
rózgi i p-rzemocy. „Przej.rzyjcie ich ohydne p(Jw, l\foller-Zakomehki i Kon.i. Więk52ość u~ 
szmaty, "Znamia" i ,,Ziemszezynę" i wbaczcie chwalila rerolucyę prawie jednobrzm:ącą. z re. 
oo oni tam piszą. Sprzeda!ecie swój h'llnior ap.ci; wlucyą izby niższei. Za rzą!'.lem padfo 26 gl-tP 
stohki w miskę soc-zewicy!" lstcitnie na drugi sów! 
dzień 9 popów . zgJo:;ilo 1,vystąpienie ze ~kraj- I Poza Dumą rząd równi.ei nie znalazl ni· 
nej prawicy, którą Purhzkiewkz jui dawu:ej I gd'Zie życzliwego p.rzylęcia. Nawet 12-ty z~azd 
opuśAL Byla to o.czywista k-0mpromitacya rzą;„

1 
szlachty uchwalil rewlucyę przeciwko 1,ciem· 

du, który znalazł się· w iible w towarzystwie · nym n:e-0dp-owiedzialnym· silom" i biurokrn~ 
kilku ciemnych chłopów i Markowa. . · eyi, Cały szereg skandali, rozgrywających się 

Zregztą drskusya nad deklaracyą byla za· za kuli3ami biurokratyczymi, dopełni! mia·ry. 
bój.c-za dla Trep.owa. !\ltowy MilitdrnwQ, Purysz.. Protekcye dworskie działały wszędzie w spo-. 
kiewicz.a, Szydłowskiego i innych zatrzymala sób natarczywy i skuteczny, nie znajdując żad$ 
cenzura. W końcu uehwalon.o na•3tę·?u!ące re- nego op.cru ze strony ministrów. Skandali· 
zohH'ye: 1) Wpływ ciemny.eh, nieodpowiedzial· czna była nominac~·a niejakiego ZeehaU:·o-. 
nyt"h wlnien b~·ć usunięty; (Aluzya d<:i Raupu· w-0, przyjaciela Rasputina na drugiego pollJ-1).0a 
tina). 2) Durna dążyć będzie wszystkimi m~1t- nika prokuratora Synodu, choe.iai Duma ·nie 
liwymf spos.obami do utworzenia gabinetu, uebw·ali!a na ten urząd fadneg.o kredytu. Pen„ 
kłóryby opart się na fabie i przeprowad.ztł pr·,,,.. srę 12,000 rubli zebrano mu z różnych pubU· 
gram więk·s-zośc.i. . cznyeh funduszów, na sem:nnrya, u·czącą s1'l! 

W Ra<lzie państwa 9J)Otkal. deklaracyę . mło-Ozieź, d:11kar-ńię syn-0du i t. p. Wladyką 
Trepowa. fois podobny; p>O-Chwalila ją jedynie ~obohkim zostal r-nlclt Barnaba, zuQelllY.. a.ual· 

. ' 
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fabeta, wreszcie nasputin postan.owil wypro­
!mować na władykę sweg-0 puyjaeiela An:11.t.O­
lla, który już ro:.>tal archimandrytą monastyru 
'w Samarze. Gdy· przyszł-e do egzaminu kano­
;.nkznego pokazal-0 się, te kandydat zaledwie 
1.sylab!rnje, a na !"P:i łan.ie jak wstał stwurZitJ­
ny Ś\viat, odpowieatial: pierwszego dnia stw{}-

n1f:przyJa<'lels1~ą na .nasze posterunlti przed- ~ 
nie. 

ln niepnyj.ariól zabito. Myśmy mieli strat:t 
nieduże i wzięliśmy ieńców. 

Innasprawa, d'o której przywiązują 
wai.niejsre znaczertie, j~t dalsza pop 
transportów tak za pomocą dróg ielaznyeb, -
i wodnych. Rada ministrów pow:m~a w ą 
dzinie tej opraC<o.wać decy:dująee śr-O<lki, ~.it 
zapewnią zupełne tip-orządkownnie śrnd'. 

tran2portowych~ ażeby arm!a i kraj caly 
być w swo.im cznsie zuoinrtrzo-ny. we wszy._ 
n!ezbędne mu środki, dzięki wspólnej P:. 

:n:-0u.o niebo, drugiego ziemię, trzeciego świa· 
. Ua, czwartego sfońee, piątego eifowieka, a szó­
: slego bydlo. Z pror::>ków znal tylko Mo~ieszn 
'd „Jeremia". Dalszego egzaminu kmnisya za· 
!H.echala. 

So~ru, 22 dycznia. - Glówna kwatera d-0-
nosi 21 stycznia: · 

Fnrnt mnceik·ńsid: :Na pó1nocnym • za­
.chodzie od l\fomuityru odosobniony ogień ar0 

iyleryi, piechoty, karabinów maszyn.owych i 
przyrządów do rzucania min. 

W luku Ce:rny slaba dzialalnośe artyleryi. 
Patrol niemiecki wtargną! do rowów "lDskich 
i w<lnJ przEdv.-niirnwi siraty. 

Skandal z Rurlowem, byiym rwpędzonym 
generał-gubernatorem baltyckim1 któr·ego Pro.­
topopow zrobil towarzyszem mini·-:::t·ra spraw 
wewnętrznych,. nie ogłaszając wcale jego n.o~ 
:m:inacyi, wyw-olal również w Dumie tak silne 
ip-0ruszenie, że musiano n<Jm'.nacyę od wolać. 
W ogólności Prot-opu.po"', ezfowiek ambiiuy i 
przewrotny, który wstąpil do gabinetu Stlir~ 

:me.ra wbrew woli frakeyi dumskicej, do której 
·.należał, i wszedł d-nsko.mlle w swoj~ rolę g1ów~ 
neg-0 obmńcy biurokracyi, jest obecn:e najbar­
dziej zniena widz.onym członk!em rzędu, gdyż 
wiek~oość Dumy uwafa g-0 za o-chtępcę. 

Na wschodzie od Cer:Jy i w okolicy fifo~ 
' gfoniey t;·lkD w niektórych pm1ktsrh od1Jsoh­

niony Qgieii art~·leryi, pie.r.'.l10ty i karabinów 
n:asz.ynowych, jak r6'wniei dzi.alaln-0ść p:zy~ 
nndćw do rzucania min. 

~ W dolinie -'\Var<~u.ru slaba dzia1a!no-€e a:r­
tyleryi. Nad Strumą potyczki patroli i odoso­
bni-One strzałv armatnie. 

- Jezeli dodamy skandal z Manuiloowem, 
skandal z księciem i księżną Wasilezykow, 
:którym Trepow kazał nagle wyjechać z Pe!ers­
burga, jako „pn:yjadolom" Niemców, a wła­
ściwie dlaieg-0L ponieważ ich dom byl ptmk­
!em zbornym opozycyi z wyższych sfer i wre. 
'Szcfo sh-nn<lal z Kaufrnanem~Turkieshuiskim, 
b. ministrem oświaty, którego Trepow razem 
z Pr-Ot-opopowem usunęli z zarz~1du Czerwon~ 
go Krz,·ia za ro, te glm.owal w Rad·ziie panshvn 
za anty1,7ądową rezoluevą, będz!emy mieli 
iprzvbliżouy obraz dziafoiności gabin'€1tu. i jeg.(J 
pre;ese. Nic dziwnego~ że w koneu nawet dwor ' 
prz.estaJ wierzyć w Z(foln-0śd Trepowa i p.e­
wneg.o pięknetro poranku usunął go 'l rwdu 
równie nioopodzfowan!e, jak jego poprzedni· 
'.ka. Trepow byl jut zanadto skompromitowany 
1 dlateg-0 nie mogi dworowi i kamaryli dw,ryr~ 
skiej oddać iadnych uslug. P.u.rzuc.ono go też I 
odraro, gdy stal się nieużytecznY,"m. · 

Jeg-o następea, ks. G-olicyn z Rady pań:stwa I 
jest w polity~e cz.I.ow!ekiem 110W5·m i nalezr 
do rooziny raczej sympatycznej. Sytuaeyi poll- I 
łycznej wewnętrznej nie naprawi z pewn~śc~ą, i 
.ale przyna,imniej sp-.róhu,;e rządzić UC2;\'."1w1e" 1 
00 wprawd:de nie na diugo wystarczy, ale da .

1 
dworow1 czas du wyszukania n.owego rrw.neki~ 
na kliki baurokraty-rznej. · 

Ci-emne sily" ""Wdza re kuli.sami dale.j. i 
" • - " - j 

Utradly wprawdzie ~vego g1ówri.ego dziaiacza i 

Rasputina, który :wstał sprzątniętJ- w epcsób j 
praktykowany ireS"dą w R'Osyi ?nez ct\~S .:'·;ek li, 

XVIII;, ale to nie :m'iwe.,z:-.;r mecdpow~w:w:iJ ... 
:nych wplyV1.~órw~ otacz.3Jących ówfojaego ~aza 
i jeg-0 ·p-rzenerwowaną zonę. -

Front rn;nućskL Nad dolnym Dunafem, 
nl'! wschodzJe od Gah.tm:u nie wydarzyło się 
nic godne.go uwagi. 

co rnm~i~iJefti ro~van:a. 
p,_ ... ff'rslm~, rn styi'znia: 
:FrQnt zachot1ni: W nvry na 18 !iyrznia 

ok-0lo Mle!rntowa na półnol"nrm wsl"hodzie od 
nnra.nowiez, iolnierze jednego z nasz~·ch puł­
ków napadli na dwa nieprzyiariel~kie poste­
runki pnlowe i zabrali je do nfewnH. Pojma· 
no 17 Nie1rrów, resztę zakłuto bnąne!ami. 

Nieprzyjaciel ostrzeliwał z artyleryi cięi~ 
kiej dolinf:' oko7o w~i Cuhnow. 

W -0lm1icv Zhrirow~ nieprzy;ariel. po ini­
szezeniu za pomocą ~rt;·1er~i nan"rh zasif'!~ 
druc:an...-eh. zaat8kmval nn~ze wojska na: wzgó-­
rzarh na pohldniow:pm uiehodzie od Zborowa, 
i pomimo nnszego or.mia armaifnieg-0, W'lar­
gnąJ w jednym punkcie (!,o naszych rowów &> 

chronnych, lecz zostnl z nkh nar':elun!as~ prze­
pędz·ony ia pomoeą nndhieglyeh rezerw, po· 
czem prz~·wrńeono p-oprzednią syhrncyę. 

Front nmmńs'!d: W dolinarh 'fri>h!s i m. 
fos ostrzeliwał nieprzv!.ariel !'lfab~-m ogniem 
arl;dervi ri!"·ikieł mhlslerz!rn f\kmt 1 wieś Bo­
ga~~st:l. Na pozostniym froncie sla ha· wyrria­
na ormia i wywiady tm''>;ych wnvia<lf'Jwrów. 

Frnnt Jrnu!rnsti: Nic znamiennego nie­
ma do d{mieEiienia. 

Peters bm·~. 20 st~cznia: 
F':ront zncho:foi: Na eal"m froncie wymia­

na oi;nia pomiędzy patrolami i oddzialamj 
v.·3..,.liadnv;ez~·mi. 

Fri:mi rm:nulsid: W oko~icy Ba:ri::rs o 15 
wiorst na poludnie od góry Lamu.r:tefa usHo· 
wal nieprzyjaciel pod)~ć of-:nzy\\ ę, zo.sbJ je­
dnak od·rzurnny za pomocą naszego ogn:a. 

Osfafniej 'nocy ,,:targnęliśmy do linii nie­
przy!acielsklch na pó1nacy ·od N.ieuve Chapelp 
ie. Artylerya nieprzyjacielska czv!l<ną b:•Ia 
w ch~gu dnia w okolicy Ra:mmurl Ilmmoourt, 
Scrre, oraz w <Jdeinku Ypres. Artylerya na­
s:m ostrzeliwała sk'"l1te.,.,;nie stanovd:;;ka nie­
przy j~cie!skie w lesie St. Pierre Van.st i w O= 
kolicy Gommeiou.rt, J>_eyag i Arriien.tiercs. 

BorHn, 22 styrznia. (T. wI.) . ..._ Przeby~ 
waf~.cy obecnie w Berlinje prezesi parlamen­
tów państw sprz:-.raierz.onych udadzą się p•ra­
wdopodobnie jutro wieczorem · wrF:i z r>reze­
s::em pr~rfamenlu niemieckiego, dr. Kaemp-f::m, 
do Wielkiej Kwdery GUiwne2, gdzie _przyjęci 
zc::;taną przez C;o.;.:arzn, oniz b!>.dą mieli sPooo­
h!!r.f'ć mzmowv z· izener::ile:n f?.łdmarszaikiem 
Hindenburcrie~ i genera1em kwatermistrze1m · 
Ludend-0rf.fem. 

?i .n'r~f 2il'1(3f SD~v~~-"Frat·rnrv'. 
D('r1 in, 22 $f1;rzn!a. (T. wt). ~- DzisfejaZ't' 

.. Vorvarts" zamieszeza odezwe ~n.edsł.awkie­
Ii 51').(''Ptl-ilemokrafq•znyrh, w ]dórej wezwano 
Z\'l"o}enników rrnieisz,n~ri do \"\'Yslnpienfa 7P 

stronnirhra. W· odezwie foi mi<>dzv innf'mi 
f!Ot\"iedzhmo: .. O'hernie mu:::i b·~ć zhtin'y dokl~­
dnie kolor: rzlrinl;;ów. "f.ownTz'·$ze i orgnni:za­
rYe. ldfrzv oświPdrr-:li s~e soHrl.a:-nie za pos!a­
n'o'ldf'ni~mi pań$t'i'>owe:i krmforenr:-d Q'rupv io­

poz•·cv~ne~. nie rog~ J-,.,-,i: !i0b pnz<)<::f!'lć jedno· 
ezl'P'lie !'zlnnł:ami ;::tr0nnirhYR Sfi{"'"t!l"'O • de­
mokratycznego. Jedno wyklucza drugie". 

UJ r~r~!" 7~ ~~'*~ ~{l(m Fgf~P. 
B~·r~hi. 22 !ijtrrzńia {T. wt). - W nocie 

rz11du nfom1eddeg-o do p~dstw neutraln;:ch z 
dn1a 13 stycznia znn 2 do'l';a.] się nr-i;:;lępn:ąe~· u­
stęp: ,,Zn~m:m ·jest :le króle\YsJd rzr!d wiel­
kobrytat'iski w r. rn,37 zdecydo'i':any byl nie 
sprzechvkć s;ę pod p('..,;nerd za'5trzdeniami 
w sprawie dro?."i przez Be1grę'". Z povrndu u:. 
s.fępu leg.o 8ną-ie1ski urząd 11 0 spraw zngra­
nkznr-rh w dniu 19 b. m. :zl.niyI wyJ?s:1ienie, · 
w klórem mi~dzv innemi po\".riedzinno: 
„Tw~erdzenie to jest zupelnie bezpods!awuem 
i nnleiy mu ka!egoryeznie wprzecFć". 

Z powodu !eqo o.świadczenia „Norddeul­
sehe Allgemerne Z!g." w dzisiejsz~·rn wydaniu 
zamieszcza szezr:gć!owy opis "Ylej spra·wy·i 
kończv g0 w na~rępuf<!rY sp.osób: 

gałęzi przemyslu. 
Po<lkreślając te najb1iż.sze SPTawy, m, 

eej się rozpocząć prncy, _ wierzę ehętnie, · 
działalność rady ministrów pod przewnd 
!:wem Pana znajdzie pop.arcie Rady pań-śhVł'l 
Dun~y pnńslwowej, które jednomyiśln:e · 
wione są gorącem pragnJeniem prowad 
\":oiny aż do zwyc.ięskieg-0 kmfoa. Uważam 
ob~wirzek wszysikkh osób na s1użbie. p 
stw-0w~j i ko-rporaeyi p·rawodaw-czych; odni 
si"' do tvch sprnw zyczliwfe, oraz z-e szcz 
.ś::f ą i godr.-0śdą. Przy maj.ą-cej .nasitąpić o~ 
wc~·i żyda go=;podarczego kr~J'U .rząd zna.r 
nie<lająre się za•stą:pić poparc:e' z1em.sh~, 
za ptnnorą swej pracy podnas pokoJ~ ~ w 
w\lrnwlo, iż strzegio on-o wwne dązen mo 
g~ świaliego dz.i.ad-a cesa11.a Alek0>andra 
przejęte usianowaniem jego pamięci. 

--~ 

D~lsze zmianv nn st mn1xkac) __ m R;tJf~ 
Il<'rlin 2'2 s.fy.cznia. (T. wt.). - t,VO'S'~l 

rhe Zt·O'.'' Jo,y'a<l~ii-e się z Chrystyanii: Ogro 
ne za:.iep-0koi·eńie W~"T,\·ofa?y tu wiad-omośrf 
Petersburga, wed~·ug któA·rh op.róco.z rninist 
wojny Sz~waiewa, ustąpi.li róvmi-eż ,mirii'st. 
finansów Dark i giówn·ndowoozą.ry · gene 
Aleks!e'ew. Sriirrrer m'.vnnw·any wst·a1 dorn: 
<'n minl:::tra spraw zagrani·ezny-eh, .a gene"f 
Iimko o:l6wnodowodzą·r;·m. Niemnie.łsz~· , nJ 
pokój \;.w{)h:!e zakaz· w;tsylr.nia rosyjski 
dzie~nikó"\Y, cz~sopism i ksi~żek zagran.ice.. 
Petersburgll panuje niełrrwale nerw-0wy .IJ 
strói. Od h-godnia sta't".:ian-e są ogromne trt 
no$ri oso~m, p·rngnąeym opuśrić Rósyę. W 
s·danie z lłnsyi cle.pesz prawie, i-e sfai-0 się n,· 
~oi'.iwem. Rząd rosyjski sJ1ara się wszelki. 
sp-0sohmni, aby zagranica nie dowie<lziala s 
o zajściach w Hos;yi. 

D~rnrzgn'e uU]V. 
Rottcr~lam, 22 stycznia.· (T. "·J.l. -... „D 

ly Telegrapu·· diJnosi z Petersburga: O~lo~i 
nie ponownego ol\rnrc.Ja Dumy z dnia 25 sf 
cznia na 27 lutego wyw-01al-0 tu wielkie rozc4 
ruwanie. O~wiadezenie dic:;alne twierdzi.­
nowe ministe•ryum, n~do przys:deg-0 tygod, 
nie może znaleźć rliwili rza.rn, ażeby. ust· 
swe stauo'\Yiako w n.ajwainiej.:;zych spmW 
politycznych. Prasa podkreśla jedna 
Trepow p.o swej num!nae:d wstrzy·mnl 
d:t.enia Dumy t~ lko na 10 dni. 

W kaich-m razi'3 ~alka Dumy z :rz~;ti·:.cm 
be<lzie sie d~le.i rozwii:ać, .a JBj re:mli::ii zależy 

:o<l energii, jaką oirn:i~~ wspi:'ifaaw-0dn:cząee źy­
"'·ioJy. Nara.zie :mac:zllia le·psze są s-zanse par­
lamentu. 

Co do kwestyi p-0hkdej uUrnęfa ona na o­
dezwie cara d-0 armii i nie posuwa się na­
iprzód z teg-0 martwego p:.mkhx. W kolach pol­
isldl'h zwyc!ęia co.raz wyraiuiej oryenlacya nie.­
:pOOlegkiśc.iowa, a szeregi :zwolenników autu-
1wmdi prnerzedz!'tją się z knhjym d·niem. Hzi!d 
je5t niesłychanie zaldD:pittzmy s.!3'.tem 5 liait,opa­
da i nie wie jes;;cze, Jnk:a z.'l~ą6 stnnowi,;ko. 
o tern Jednak, aby zdob;rl się ua jakieś szersze 
1 .szczersze :u1latwienie kwestyi polskiej, nie­
ma nawet mowy. W rzą;dzie niema ieraz tile­
ralnie ani jedneg-o poiit~ka~ n1en:a 11awet sa­
modzielnie rmśłaeeiro czfowi-cka, któr·1:by po­
t.ram ogarnąć ·sze~szy horyzont polityczny. Pul· 
ska sprawa .iesł dla ministrów zawsze je-szcze 
.kwesiyą biurokratyczną, zwfaszrw, że z.up-eł­
.nie nle wiedzą, e.o robić z tą nieprzeh..::wlną 
,rze.sza czrnown!ków, wypędzonych 1. lfróie­
stwa i Lił~'Y· Niedawn-0 p. SUil'1.ner, !!Yll byłe­
go prezesa mingstrów, z.us.tal mianowany gu­
bernatorem suwals.kim i wyphrnono mu na­
tyrhmiast koszta prze)u.du z Kurska do Su­
wałk! Oto najleą:ma iluslra.cya bezm~ śln{)śd 

Na poiu.dni-0„;ym • wschodzie od HaJ1ot · 
Jass wykona! nieprzylariel atak, lecz również 
bez powodzenia. W odcinku tym nieprzyja­
ciel używa! w~ Iąewie kul wybuchowych. 

S1an taki, kt6r~·hy lJmoż1iwH }. n glii nzna­
~·ae neu!rr.kf'ść Bel".{ii wed!ug jej upodoba­
nia i bronić fą h 1b tez pozosfawir na fas?{ę 
Instr, nie może b··c dopm:zfrnny. Niemcy mu­
szą być pewne" że Belgin nie pozostanie nn0nl 
brarrrą wpad,·w><>, !ak to mlnło mie[sre dotyrh­
t'zas. k' ~ „~ \~edln: upodobania Anglicy będą 
mogJ! . : rac, lub wmy?mć. 

~.mecz'· \.Yspcminn, ii ks. Goiicyn po s~ 
nPminaryi przyrzekL ii Duma zwołaną fo~ 
uie stanowew ni1 dzien 23 stycznia. O · 
grumie nowego preze:m mini;;trów uic jesz 
nie slydwć. WiaJuu:{)ŚĆ o upl.a1urn an ej pr 
l'rntop-0p·owa [}oli!yre, wedlug „Huśski 
Slowa' nie zdola zaduwnlić Dumy. Prota 
pow wyrazi! się, ze jeżeli Durna w dnl~z; 
ehJgu b~dzle tercir) ;e,ować rząd, musi być r 
wit1uiną i· pra.sie wstaną zakneblowane us' 
\V,,)Z);Stkie korpi.lracye musialyoy być pos 
szne rozporz~idzeniom rządu. Nie rnogl) by si 
od bywać żadne publiczne zgromadzenia~ a k 
żde niezad-0wolenl"e z rządu będzie surowo k 
raue i kon.sty!ucya ż·ostanie usuniętą. ,,R 
koje SlowcJ'' dodaje: Pillityka taka znaldz 
znstDsuwanie \V razie rozwiązania lub ro' 
pu::;zi;zeuia Dumy. ' 

aub złej wiary rządu. . . 
PQl&ey pwl·owie do Dumy zaehow11_:ą się 

• woooe negatyw·nego postępowimla rzą<lu, aż 
fliezbyt wstrzemięźliwie. Nie zaw·sze przytem 

' moąo. śmialo występować; np. pp. Jnrorlski u­
Z'l"'Sk~ł w.pvmogi 4,000 rubli, jako ,.uehodźca". 
Sprawa ta \vywoląla w kolonii połskiej uczn­
-cie niesn~aku. 

Lt u ar 1 

Knmnnikat tnrcckt 
:mmstnntynopol, 20 stycznia. - Glówna 

kwatera donosi 19 stycznia: 
Na wsch-0dzie od Kut-el-Amary P-O przy­

~l'lfowaniu ariyleryjskiem, trwającem kilka 
godzin, wat:akowa1 nii;przyjaciel trzykrotnie 
o.e~e stanowiska naszego. w~~vstkie ataki 
po~osialy bez skutku, a nieprzyfaciel p.oniósl 
.duże siraty. 

Żołnierze nasi, naleit!ey 'do kawaleryi f>­
iehotnfozej znatakowaii brygadę kawalery·i nie~ 
przyjaeiel3kiej, znnjtl ującą się w ?11!1 rsn1. Nie­
'.()rzyjaciel prniós? duze straty. Nas.i echotnicy 
konni 6 ;;abri;Jj prócz tego n:epnyiadelowi 3 
}Karabiny ma.szynowe i zestrzelili latawiec n:e­
pri.yjaeielski. · Szczątki lah1wr:a :inajdują s!ę 
w naszem pmifadaniu. 

Fro2t lfuknski: Na pri.rwnm $krzyi1'ie 
~parli!iil:f ataki., pod;ęte przei kompanię 

Na pDludniowym • zaehodzie od Prn<:!i 
walki iot:za się w d.al;;z„·m rirgu. \Ynvi<'!dnw­
c': nasi nr~ek.:ocz•,li rz'eke Putm1 ~· oko1irv 
Orfobo.;ti. o Hi wf(; rst na pól noe od F{}c.;a.·1i. 
zburzyH część zap<0ry nieprz:vJarielskieJ, zu­
k!óli bngne!ami wieksz.ą rzę:~ć za!ogi rowów, 
a resz!ę jej wzięli do niewoli. 

Pod o:;loną gwnltownego ognia ciężkiej i 
lekkiej ·artyleryj ivykonal nieprzyjaciel atak 
przy ponwcy znac;myeh sil na froncie Na.ne-z;tj 
u u~śda ninm.iku i wypad nasze w-0jska ku 
rzece Seret. 

Front !muka.ski: W kiNnnku na Suita-· 
na.bad oddziaJy naszej jaz.dy oosadzHy dnia· 16 
stycznia Holirurlir . 

Porlczas Jstatniego spothrnia z Turkami 
s!wierdwuo, iż. używają oni podsków wybl!­
chuw,ych. 

Komun~katv lranrnsf:io. 
Paryż, 22 stycznia, - Un\:d0wo donoszą 

21 stye;qia po poluduiu: 
W okolicy Las:0igny uJparto atak niemiecki 

na nnsze rowy pud Ca.nny sur Hatz. Nieprzy­
jaciel pozoslawil w. amsz)ch ręku eh jeńców. 

Na prnwym brzegu :\łozy chwilami dzia­
falność obustronnych arlyleryj. W lesie Cau­
ri('rrc walki patroli. Na po:iostalym froncie 
noc minęla sp<ikojnie. 

Paryi, 22 stycznia. - Urzędowo donoszą 
21 stvczuia wieczorem: 

Na pólnocy od Somme baterye nasze skie­
:rcnnlly ogier] na znajdujące się w marszu woj­
ska nieprzyjnrielskie i rozpros;~yly je. 

W okolicy Pont sł. Quentin i na p-rawym 
o brzegu ~fozy oŻy\vłona dziaialnośc obustrón­

Ilfl w odeinlrnch Vadicro"!·il Cł1rtlrrł'l~tes i lasu 
Cnm·:crre. Na północy od Rau tle SRpt pn o-.. 
i;.;wion:.'m osirzeliwaniu wykonaHśmv 1. p-!:rw-o­
dzenjem '"Vcicezke nn linie niemieckie w kię-
nmku Sea~oo. ·· . 

il ~ ·r~„ nmrmniirnt an~rnJt 
I.-01Hlyn, '22 stycznia. - Glćwna kwatera 

d(ltm.;:i 21 slvc:rnin: 
Dzi$iaj ~ano wykon.nHśmy pomys1ną WJ'• 

·~ierzk0 ifo row:hv n!•:-r1ny,;seie1skirh na polu­
dnkn.-,, m - ws.dwdz}-fJ od LiHi.;, Ot:sadzrme 
przez Nicmc!lw t>lrnpy z~y zr.mrwfte, :'!. wie0 

Rot~r-:-'"'8m! 22 st•·c:rnin. (T. ·w1 ). - .,N!ł'u­
we R0f!erd.:m:>rhe C·-iurant" ćonu·si z Le IIn­
'ITe: \Vedhu.r dziennika w!oskiego ,,TJn:tn Ca­
tdica" Nir~:cy z~nrnpon?.w<'.ly -~~1gii odręb· _ 
ue warun:~1 po'rn·u. Belz1.;sk1 mrnF•ler i'·"'"n;v 
zagrnnirznyrh ośwladezy?, iż wiadorm. ': li! 
jest nie;pre w<l.ziwą. 

Pr:trrs'!rnrg, 22 E-f:"cznht. ('I'. \V?.). - D-0-
niesienie petersburs!dej Agenryi telegrafiez­
nej: Ceiiarz sk:~rowa1 następują~€ pismo d-o 
p1eze~a mini·sirów Golicyna: _,. 

~,Po m~anowanin Pana przezemnie na od· firn#n::i f!11f ff T 
powledziatny po:;-ierunek p·;-ezesa minhtrów, !.! 1.1Ym1 i)~1Uai:fO ~1 P 2fSJllr~u„ 

_......;.. __ 
uważ:::m za \Yskazaue zwrócić Jego uwagę ua Umfapeszt, 22 sty.czni·a, (T. \vl.). - ·Sp 
rrn}piluiej-sze ;;prawy, r1nwiQznhie którj cli je,-;l wozdnwra dziennika „Az Est" donosi, ze w 
g?ównem . zact.ar;iem. rządu. W ~bem~t_ drnyl ·d!ug jednobrzmiącycll doniesień sytuaeyę 
zwrotu w1elk:e] woiny, wszystiue m~ s;1 ogol u Peter3burgu uważać nalety za gro?.ną. W .e;ra 
Hosyan bez różnicy naro<low~śd i klas skiero- tam tH>mz hardz:ej niezadowolenie, oraz- r 
wywu!ą się ku bohaterskiej i ::hlubnej obronie p1-.te(•iww0Jenny. Prawie cud:liennie o<lby'I: 
oJczyzny i oez_ekują z nieeierpliwośdą derydu· ją się n:anifes!u-cye i słychać okivlyki~ ;,Pr ._. 
jqeego sp-0flrnn:a się z nieprz:d~wielem. W zu- z wo:ną"! Ż•>1niene rosyj1sey, którzy 'Prz~ 
pełnej jednośd z nas·zymi wie•rnymi s1>rzymie- kilkoma dniami p.z-zybyH z Petersti•m:ga · n~ 
rzeńcami nie d-0puszrzają oni myśli o zawar- front, donosza. ii we wsz~:stk:eh mia,;hwh R~()ir' 
ciu pokoju przed odniesieniem osfa·łecwego s;,i musiano ~~·:r..m·o-enjć p~liryę w eelu pro · 
zwydę-s1wa. w:erzę morno, ii naród rosyjski, dzenia skuteczniejszej walki ·-i ruchem pr· 
zno~zący z zaparciem ciężar w-ojny aż do k'Jń- chvw'Ojennym. Policya peters-l.Htrska z-ost .. : 
rn wypełni swój obuwiązek, nie pow.strzymu- nai.'\'et uzbroj.oną w khrabinY, 
ją~ s.ię p!'Zed jakąlrnlwiekoąd.ź ofiHrą.. 

1 
.. 

Naturalne źródla pomoenicze ojez:;-zny na­
szej są niewyC'zerpane i Wj klucza.ją oba wę wy- i 
czerpania się kraiu, które tak widocznie wr- j 
ezerpuje u n·U$7:yr.h przeciwników. Tem więk- I 

. szem jest znnezenje. jakie pos.iadn regufowa­
nJe wśród p-odobnych warunków tak ważnyd1 
i zn\viłych ::;,p:aiw r.aopatrz~.mła armii i 1udnośd 
w środki źywncściowe. Z iegn pov;ro<lu zdJo.. 
wiązu1ę przedewszystk!em z,:etlnor:z.ony w Pa1i­
.._;!dej os-0Me rzą<l rl<> zakoszczenJa się tak J> 
zaopłllrzenie mo~2j ~.rm:i, jak i o złPgodzenje 
tru·dnośei aprowi'Zu;:yf pnza frontem. Ztr.'ierzam · 
do !ego, ii \V'SJ.!ólna praca całego rządu po­
winna b:·ć skierowaną do rozwo~u środków, 
która w t::m celu w osb.itn.im czasie powfohy 
·być przedsi~wzięte. Sprawa :rnprowiantowa-

1 
n~a armii i lu<lnosr:i wymaga zgodnych środ­
k·5w, z:sto3~wa.nre~ przez. w;z,·st~ie .w!ad:u:i 

, 'fok nu n·onrie. Jak l w kra:u. 1ak l'O>vmez roz~ 
ma!łVr:h ur:~ed0w p.nfoczcn;.„11· za p-om-0cą !il:l· 
po.rządzenia. '.rady roinl~t;;ó~: 

~mfnD B1:tu~cya · -w Rosvt · 
Kopenl1aga, 22 stycznia. (T; wt.)".-....;.. .. 0,:. 

syfuacyi w Rosyi w dulszym ciągu nadch-0di!>I'; : 
wiadomości do dzienników prźez Lond~cn'':t'.~ 
Pa.ryz. _ Współpruc-0wnik „Tempsa'', który i'~; 
tych dniach p0wróei1 z Petersburga Q!wiadd,', 
cz.yl,. iż rosyjska ' polHyka wewnętrzna coraz ' 
bardziej sklania się Im prawicy i bitirokraeyiP; 
ma nadzieję, iż odzyska z p-Owr-otem swą prr · 
t<zgę. Według doniesienia „Politikenu w sto-r 
Iica:eh panuje przekonanię, iz rosyjskie kryzY':, 
sy ministE:ryaln.e będą posiadać· przedewszys.t.­
kiem ogromne z.naezenie w wewnętrz.n~·cll,~ 
stosunkach politycznych kraja · 

Paeyz, 22 siycznia. (1'. wl) • .....; W gprnwiś, 
p-01nien1a w Rosyi pisze ~,Matin.", iz nafv.;a~ · 
n.ie,iszrm wypadkiem ostatn!ch dni h~·lo odr.o- . 
czenie Dumy. Car, zda]e idę, ulęgł Propop°"'' 
wi" do wystąpienia pneciw~o ~tronnictw,.om, 

. !, 



'?my. Be~wątpienia. kryzys wewnętrzny jest 
l?l~e grvz~y I W} i:ąld. on i J>Qwodu $prrecz. 
osm, panuJąt~y.cb po11u~1.y D'Umą a rządem. 
yć może, iż z.amord-<nva.nie· Hasputina rów· 
leż stw-0rzylo tmd~ośri os·obi$te3'-o rudzaju po­
tykom na $Utnow1skn·eb wvzs:zsch. 
· „E";enemer~t". pisze: \Vyp~dk.i w Rosyi 
asluguJą ·na wtell{ą uwagę, Ciągle zmhmy w 
~~d:zię .nię wróżą nic dobrego. Naleiy przyp'l.1-­
zciać. ie po tem calem wrzepi u wyloni si~· no„ 
1~ orye.r.1itacya, sklanlnją·ca si~ ku lewicy, 

znm~ar roz:ędzcn:a Dumy? 

I a należą.cy do roezn.ika 1888 i 1889 majl! być 
wyoofanl z frontu do rohót l"Qlnydi. 

Bnzłam mirad socyaUstdw. Jrantnskrcn. 
Ilem, 22 stycznia. (T. wł.) ....... Woolug d'()oo 

niesienia z Lyonu, podezas MSiedzenia · piąt­
lwwego, i powodu ositryeb wyatąpięń nastąpił 
·:n:izlam w grt.1J:i.ie socytilistyczuęj Płl rlamę.n tu 
franr~1~kiego. Należący do więkazośl'I Herrnud~l 
opuścił z.ebranie wraz z 50 zwolennikami, d@'o 
by prowadzić dulS'Ze pbnidy w innej sali~ po<l­
tias, gdy na posiooieui·u poioornl P1ę~eP..M-Ut 
~ i37 pnyjaciólmi. . · · · 

' -
Dbnrzen~e w sfuncb . mnrvnnr~I f rancuskl~f. 

dal się w speeyalnej misyj do rumuńskiej 
kw~te.r? glówoej, aby dw~z;:i'\ . k.ró!~wi rn· 
m~fMI!U list cesarski. 

Raf n bntnarxki 
Sofia, ~2 strt>inia. (T. wl.). - Prez~ mt„ 

nhtrów, Radoslawow, doręczy! di.J~:iąj priw"' 
stawjci@.J.om państw P..Butralnych .notę ł,)ulgar„ 
ilią w s:p.rawi~ -0d~wiecbi ęiwó.rporoiumię.. 
.n!A na. pr-01p-0iycyę po~-0jowQ. . 

OsfrZBUwanfa . nutncH. 

l .. 

Wiadomości wojenno. -
· fiab:rmt Gnl:uyna ~ przsJf ~!awy, 

„B_as.le:r Nnchrkhten~4 dQn-oszą !le Szt-01\bO'l . 
mu: Polurzęd'°we ,,Mosk. Wied-0m-0stf41 dowia· 

i <lują. si.ę, ż.e giabfoe;l ks. Goiicyirrn jest tyl.k"'t" 
prze~śc10wym. Ks. GoliC)"U p.ozostanie ną S'W'fll.' 
stanowisku tak dfugo, dopóki inne O:;.().bisfo'Śc4 
wśród który ub .w;:mirniają SazonQwa i I(o- · .. 
kówcowa, ni·e będą mogly objąć młay~ utw.o-
nenia· gabinetu. . . -

Wle.dcń, 22 styC'l.r1ia. (T. wł.). ,,... ,,Wiener 
:Und:schnu„ dowiaduje się ie SztokhohntH 
tan(łwi~ka wielu minhłrów rnsyJskkb w no­
,-nn gahinęt•ie należy uwufać ui. zachwiane. 
'.wolnnle Dumy odłożono w tym eału atch'y . 
~i już więc.f:!j nie zw>0łyv.nać. > · 

. Oenewn, 22 $lyr.inia, CT. wt) ....... Wśród 
frnncu>§kicb ster marynarki trwn ogromn-e ohu„ 
nenie z powodu roikgtej diinlnino~l·i nil? 
mięrkieg9 \Jkręlu .koriarsklęg:0. Krytyk farhp.. 
wy, Lestonał, fl'r·op·onujil w P'aryi?l>im •. JPtlfrHl" 
lu" wyslanie kilku uzbroil>nrch olm~tów RflA„ 
licyj w '-"du p-ofowarua na po®b.Jle 9kręty Y.itr 

'Wł~l!~'ń, e2 styt'znJa. (T. 11vl.), .,. -~ f;oftł 
donoszą: Według dunial!'ień lntn'.ków. p.olu ... 

· dniowę forty G.alaczu, jak rówtlid fo1iyfikar:yą, 
t.dą•gnią•l.'e się na zachodzie od· miast·a, uder-
pully slra-smje od artyleryi niernleek-o-bu~gn!'-. .,Ta~esnnzeig~r" donooii z Petersburga. 

Mieos.zykow pisze w „,Nowoje Wremfa'4 ~ 
~gżyslenćya lfos!-1i rzue.ona wstała do gry. P-Q.. 
ja.damy . dowody ciężkiego v.iew.nębnnego 
irzesilenia, z którem nalety się liczyć. ·„Rleei" 
1~s.ze: Wszyscy rosyjsey patryocj są zdania, it 
·Jczyźrue grozi n.ie~zpioc.zeń;,itwo. Ąf:ry skan· 
talleiI!ę ciągle ~~ uinużą. 

Dferznr.o rnsvista nol Rv~~~ 
· fgzfokh~lm, 22 stycznia. (T. wt,) ...... ~,nu~ 
;'kaja Wola" omawiając nieudaną ofenz~'wę 
~o.:;yjską na ryskim odcinku frontu pisze: Nie­
Jrzyjaciel wyłu1znJ niepokonany opór. żolnie­
~ze rosyjscy brnęli po pas w śniegti, ażeby do­
:rzeć do ~ti.u1-owisl\ niemiecl{icb. R-oiumh~ ·się, 
~ę z powodu tycb trudnośei Niemcom bylp da~ 
:e}fo Iat'\";ięj !3lę bronić. W Jedµym i -małych 
iomMw atrain·te:iych, usadowił-0 się GO ż.olnle-. 
fr,y nlemiecldcłl, którzy sldęrowaH ·morderczy 
:i~eń hrabinów masz~'nowycb. Pomimo sza„ 
!r-ńyeh ataków :rosyjsl}ich utr;z~·mali t4łę tam 
cni, dQpóki nie nade.szla odsieci.. Zamiarem 
ofeneywy ro~yjskiej było zagrozić !SkrzydlQ 
nie.miecldę za · p.;i.wo~ą natarcia przez jęzioro 
~ąbit o-o MHi;iwy. Ogieu niemleckj byl o bez.. 
miernej gwalt-owno\§ei i prawię zawsze celny. 
~tnik dotiosi, ie powloka lodown m1. ~a~ho-­
dnim brzegu jeziora J3abit załamała się pod 
diląl:aniem pocisków niemieckich. Równiet 
pvprzerywa.tiy iastal po-ciis~arni wa! Tyruls!U. ---

O wrc11fHn'e starŁdtV z frontu. 
Gc-ncwa, 22 atyin.Aia. CT. wJ.) ....... Na tr 

4egdaj·szem p.g.si edz,eniu l1:bil frnnruslrn zade­
cydowala jedno:~lośnie zaią;d·ać od mh1ls.tęryum 
WDjny wy<!olania i frontu l./O~znlka 1889 i za· 
1rudnienlłl go pr:i;y prac11ch rolnych, orai w 
!aorykacb ~nr!wi~yi. Jeden z deputowan:rcb 
vdwia-dciyl, it , frnncya, która ie waiy;;tkh:.b 
-s;m.:,'mierzeńców p-011i-0sla ,nąjwięk$~e ufiary, 
moi·e i;ję dmnagać, aby o~irz~d21mo s1tmzycb. 
lu'\lm. fany d·eiputowany !Xlczytał lli:zne llS'ty, 
. ~'Y'r>larrn Z-I'! po.Sre<lPiC!l:':wem pot.•·,i:ty polowej 
l>Tzei s·turszę roeiniki, ai·eby udowodnić hl>le 
wycz~rp~nie tych h1:dii. 

Dem, ~~ streinła. ('f. wl), .... Wedfug d1r 
«Iie~ieó p-a.ry~ldeh, minister wojny p«-lSta110wiJ 
li WHY'fi~Y roLPJcy, znajdujący &ię n~ fron.ci.ę, 

Omyk ~łonkiewiGZ 
mntk Mnia lłen~:ut,,CH: ·1agion1s1y lego 

(Chu~ dai~iy). 

przyjacielskie. 
'·' .... ,.;,'.„ 

Ech~ · wvbncbn w fHbiyge nmnn~cvł m. Anim, 
Iln.ga, 22 styeznfa. (T. wJ.),, - Później'Bi~ 

d·onie·sienie Bimfl Reutera przyn·Mi j•esz.eze na· 
stępuJą·re szczegóły a wyhuchu we wsch<>d· 
niej C'Z('!.ki L-0-n<dynu: W ciągu dlug'.ch i og1u­
eui.f~g~'Ch wybu-chów drtalo cale tnl!łsto, Ogień 
orni plonąl'e p~l;ldmioty1 wyl~tu,iąe$ w powi~ 
trze, roz~·erzyh• pofor na pri.e·strzenj % mfll 
kw. na mlyn, fabryki i d><rmy prywatnę. Strat 
ogniowa, policya i personel 1arnretnwy JH>­
śp-ieszyły z pomocą, le-ez liczba ofioar byla fak 
d1użą, iż t:,agarze nie byli w stanie ich wyno­
sić, Lfrz.bę zabity.eh po.dają na 40 osób. Roz„ 
gry\'11.aly s:ę okropne $'!.'eny. Ostat&eznie P·i> 
wlodto "Się sfrnźy ogn!-0wej pot.ar nieco ogranf„ 
czyć. Do rozrywnf ąeych serca s~en fos-zlo p.od„ 
cz·a-s pogrzebu ofiar. O pólnocy pożar trwal je-
szcze w dalszym ciągu. · 

Bfr:tv marvB~r~1 nngie's~iB'" 
.Amsterclnm, 22 styez.nia. (T. wt). - We.­

dlug lou<lyński~go doniesienia na ore-anie A­
tlantyckim niemlei!'kł krąt·ownik p.omoenirz.y 
zntnpil tO qkręłów anQ<iebk!d:i o po.=-ęmuości 
50,000 ton. Angielska mary.n.arka han.dlowa 
ponios-1a wslrntek teg-0 ciętką stratę, albowiem 
byly to okręty p-rzeważille n·owe i wiozly ba,r ... 
dio ce.1rny la.diu.nke. 

'Ho morz~cb. 
Ilagn, 22 stycwin. ('f. wtl ....... Ze sfer te­

g1ttrskkh 'Rotterdłlmu, oon-0siih m~ w nooy. na 
rn styew.ia pochwyeono w lrnnalę w.eiwąnje () 
pnmoe, µ-0dawime za pomocą telegr9fu bez 
drutu. Cho<lziJ.o o angietski parowięc łranlSw 
portowy, wiozący 1,800 żo!nierzy. Pa.fowiiw tę.g. 
niajeclrnl na m.in~ i pomąl tóną6 • 

m:sva 1. ~s. J~ne~o Mic~ałcwiciB. 
Wfod~ń, 22 ety,cz.nia, (T, wt). ~ „Wiener 

A llgemein~ #tg," dowdad·u1ę s!ę z Pęter~bur-­
ga; „Nowoi„ Wrem.ją" don-0>3f, U wielki kłlią„ 
t~ Jerf.y M!ehłllow!cz, ~ polecenia t:ę$aria, u. 

warsiawsktem, l"radie, o~.naczcr~lł x.n1merem 
hypote·cio~·m 4Hi. 

Maltonkow!ę ·S~en'ldewfoze s.przeda1! Wę.­
t~·czyn za 24,600 rb., z czego po pfltrącen!U 
długów bypote·e~nych Ich wlosnośc.f!) 'tala. się 
~tmu1 l0,5Cł rb. Zaś nlerncbomciść p.rask@ 
Nr. 461 lrnpHl za S0,000. rb., wfęc po-zostali 
winni 10,496 rb., ktć.rę zahypntekowaU. 
Wprawdzie o<l tJumy tej plaem tsllrn 5%, lecz. 
l to pn.yebodzilo Im z irudnościi~„ gd\t nlerU• 
chomość przyno$Ua zaledwie 800 rubli <Jgcb,o„ 
du brutto. · 

P~ęki hd okgUi,;;i;µ-o~cł poipaf, pok'f!clrnl i 
pe$lubłl m!e~:i:k~~ę·~I! w $ąsied:dwię równ:fd 
Uti Pooliu1iu w Woli Okrzejsldęj Stefanię Ci~ 
m~iowsk~. $lub odbyt się w parnfii Okrięji& 
d1.1ia a czerwe~ 184.~ r.! o godirnle 11 pried pl).. 
łmi11łem. O Jćil'!f:i! Slenklewleiu p-owiedzl1rne 
iw 11kd~ alubtlym1 te urodzony we wsi Woina 
par1;1f!i Ra:gród, gu'bernii AugmitowskJeji hit 
2fl, ~yn ,,pulkownUrn.." Jó~efa. Za~ a St.efanii 
Cłeirls~owsldej, te urorliona w Wa.rsznw:e; lat 
25, córk~ imnrlego Adłlma Ciecisiowsldeg\') i 
tyjąeei · Fełieyanny i Rostworowsluuh. wlaści" 
·.m~li Okriei i Woli Okn:ej$kiej, Cilwi~·;ww!ICY 
herbu Roch· 1\olumna~ 15-euntorska rodz.ina lll 1 

Clechiowa w Czer1>l\iern, przydoml\u P!er~ 
thala, jt'dnego pochodzenia i Ob.·o-rskimi, Cz·o~ 
f!nowsldmi i· Turowskimi. Herbarze ob;<iz~rnie 

- B;.-la t·o posiadi(]ś~ wymarzcna . dla ehtą· 
ereh osią~ć pa staro~ć w midcif~ po łruda~h 
gosipodarstwa więbzego. Pr~eaitrzęnj prieszlo 
t,oóo łokci lmadr., pr;i;y ulicy Ol~owej D:J', 6 

11 wprost Wi·~ly, a więc i do:ik{}nałem powie­
trMm. SkladaJa się tn J>Osladlość i kam!euicy 
murowanej jednopiętrowej, dachćwii:ą· krytej. 

c n!~h piszą, dil JJ.i·!'b więc cizytelnHrn Jdsyła­
my. Zd l:l Olu:ti i Woli Okrzei~ldeJ wl~miołci 
Cieei~~QWsk!ch -0d r. 168B pisze obszerr1ie Fr. 
HBsick w 19\Yędrow'ru" (tygodnik) Hl02 roku 
w związku z urodzenięro $i~ tam Henryka 
Sienkiewicza. 

. Mioozi ma.J~onkowtę mi~sikall w Grot­
ktM~h. Nie p.owodiHo im $ię jednak iui go3po· 
darstwje rolnem. W następstw:e przęl)oszą 
lił 1fo Grabowca kolo Woli Okrzejskięj i u„ 
łt,!ht w garwolh\~ldem~ wlałnośri do r. 1855 
Ciecisz<)\vsldch, a w r. 1856 do Wężrciyna w 
pow, mińską.ma.u;iwieckim, który nabrU za 
16,5CO n.1bU. 

Wntna zm:ana w iyrłu rodziny. lerz nte 
Il& leipm1, ri.ast~pila w d. 1 października 1861 
l'olrn. gdy mąlżonko\,·ie S!!\nkf ewf rze 1amie­

~ .n.i~l~ Wężyc.zy1.1. u1 ,k!Oi>iadlo~ć .Ul\ priedm1,3tiiU 

I Na do.le były dwa sklepy t 4: okna. na I pię­
trze 7 okieu. Dow m!i\l dlugo~ei 28 lok-ci, sze-­
:ro~o~~I 15. 

Oprórz tego w podwórzu były dwa domki 
parterowe: jeden murowany, lirugi drewnin-
11y, komórki, dwa ~zpiclllerie i t. d. Wla~ność 
obernfe p, I\erntopfa, 

Małżonkowie Sienkłewłcie tam iednalde 
nie zarn:eszkall, a t~·lko w War:mnvle, l'!lli· 
przód· przy ul. Nowy„~wiał nr. 7, a następn1e 
w !Warh Jercmolimsldrb UJ'. 74. 

Opy P" trzech httł\ch !'fHs~ta llt1tctrnlrn 
jfl,496 rubli pie iostala w~·ph1~0:11ą, rozpoi:ząl 
się prores snbhas.~ac~1jny1 który trwał dh1go1 

bo at l~l 9. W!doczpie malZonl}owię 5ienkie~ · 
wicze jak mngl! tak sprawę r~toVi•i;ill. Pl'zerwa 
w prore-~ie naetąplla takie wskulek nastąpio~ 
nef w dniu 1 'września 187!\ r. w Woli Clm.eje 

· &kiej śmierci .Stefanii i Cieciszowskf•„h Sien­
kiewicizowęf, na lmJ~ której dom ten byt lrn" 
p~n~ ' 

12 lipca 1875 r •. posi~dlo§ć vn1tala sp-nt>-­
daną z publlcui~j Ucyt~cyl w · p.o:m1Mwimiu. 
wymlepionej wytej sumy rnbU ·~f),498 

, Te okollrznośr.l były przyez''JH~. fo jut na 
l UJJJ.wer~yiec!e nnisial IIemyk Sitnki~i,)ic~ teć 

ski ej. Hówniet urządzenia portowe w Oalnc:rn, l Wedl~ d·oni~sienia. „Utra ·flQi>sW', rz~<l rosyj· _ 
. które po więkiszej C'Zęści ?;n.ajduj!l 5.if,} w ~nilt l łfkf do.I' DuJga.ryi d.o irozumienia, że Rosya by~ 
artylęiry:i, u-cle-rpialy znacznie. , la,by gotowa prz;-~Mlf B11l·gar~·i konresye. tery· 

tor;.·alne w Mac.ed-0nii i w D-0bru<lży, gdyby 

firmf u ra~utdw~ 
E.t:efotd1olm; ~2 styrzTii1n, · (T, w'J.) • ....., W 

ęirawie wyeofania wojsk. rumtnisk:!rib z Jrnn„ 
tu ,.Birżewyja Więd{)mosti" don1m:ą 1 it Huniu„ 
ni dopus-Lezali się rabun.ków i grabieży we 
wszy,stkich wsiat'h. Zdz.ięrali oni z mieszlrnń­
eów cywiln~·'l·b i1brania i urfelcali i sz€-regów 
armii t';deml se.Urnmi. Z tego powodu iolnie.. 
rz·e rumuńscy wyeofnni zostnli -0becnie p-oza 
fr-0n.t, po.cz.em pnyd;delwu.> ich do łu·,uili .ro­
syjskiej. 

ftsmo!fv · m1nklnlrrd1 mmnftsttcb. 
Wiedeń, 22 stycznia. (T. wl.). _,. „Ntm~ 

Wieneir Tageblat.t" dcuosi: W miulacb bessa~ 
rabsJdch, s:znególnle w I\i·~zyniowle i Chfci· 
miu miafy miejsce wielkie rewolty udekinię. 
rów. fyii!ą'l'e ieh pnoojągaJ.o i okrzykami: 
,,Dajde ehlebat Mflirdercy!" Siczególnlę burdi· 
wle demun-strnwal tlum w m,zyniowię przed 
paiar.em biskupJm, wn-0sząe okrzyki: „Zapo.. 
WiE1®J11 Mm poMj, 1~ on m·e lllld·cllOO~ r~ 

Bułgarya chciała w znminn ui t-0 zawrze~ ·P'Q'* 
kój rxlręhnv i konlieyą; Wszyatki.e te j-e<lnak., 
usUowania RO"Syi ni-e ooninsly w Bulgaryi żad. 
nego s.kutk11. Z por:lf!hnemi prop.oz~"Cvam~ mi.al 
n~d rooyj'ski zwrócit się tak.W do Tmcyi. 

,;H·um.anit.e" (Paryż) twiim'M, tę prz~~i.; 

I l~nfa · ,gąblnet-0wa w Rl{')-Syi pow~tnją n.u·. tl~ 
$prawy .o. pokój, a miarwwicle d~ine$ej nie.. 
któ.r;.'eh m1nistrów d.o oo.rębnego p.okoju. . 

Stuermrr i Protop<>p<ow mają być zw"1l~ 
.niktNni p.okoju. Odniesim10 wrażenie, te nc-­
rolnaeyrt Golicyna, który jest bhu:-okratą, Q.. 
:iinac~ Z\\1rot ku !,>limom Slilrmer.a. 

· Cświadczcnle cara. 

Komunikat niomiunkt 
· .. 

1 · cięś-cfowo o własnych ~ilac.b, a n~ wet rrnstęp- d1rne io3t~Jy imiona !fon ryk, Adnm~ A1ek~rt„' 
n!e jut j~ko Uternt rodzic!Jm poimi,11ać. Ojciec der, P.iu11, a rooiicami chrree1tnymi b:YU Wie]..; 
jego umarl w późnym wieku. moii1y Adam Ciee!s~owsld, i Wielmoiuą Jó~e--

Z zestawienia\ podan~·ch dat okazuje się, ffł Clechiow1Slią w 1.!.lilYSltencyi Wielrn1:.ineg<t 
że gdy Henryk Sienk1ewle~ ehQdizlł do szkół Zd:dis?~wa Dmochowaikiego i Wielm\liuą Jhm"' 
w Warszawie, między lO i i5 roJ:riem życia, Uną DmochoV.•i!ik:t. .Ald ten p-u pn:e~·~ytau.!u 
więlrs.ze i,iw:ęt~ i wah.eye spędzał w Węży- pndpbany ios!al. Jako łwiadek z. Dmoehow.c 
czynie. Następnie w.iejscem wypoczynku by la ~ki. -A. C!evl!zów~·!d, hs. Anton.i Outnurn P. 0.k;:. 
zawsza dla niego Wola. Olu·zej1s$a u rodz.iny SiC'nkłewfo:i: ,Józef a!r!ęc'1 • 
matki. · Henryk Shinldewfoz rn?od~ latą ~pęd'dt na 

OpróC'lZ syna Henryka, byly triy córki: A- ~si ~ dom? r-0dg~eów._, K_iitafoi.l 6:ę~·w Wa~· 
nie1a, Zofia i Helena. Anjela wy,~z!a M maz za ::;zaw1e v; g,1mnaz~ urn "'"giem, .a na.i5,o,JJU1i;e, "! 
.Jana Kom'erowskieO\o (Pomiana) Utęrata 14.em .. Ja:!? student ę?:kol~ Glown..e1 ulrnncz.yt 
Zofia zo3tala żoną k;ewnego swegri Lueyan~ wydzial hi~;oryei:no-filclo~N:Uly, ~ : 
Sienkiewicza, Helena zaś w.stapHa de klaszto- . Szezeg?.ow~ .opfoi~n:e · przt;1b.egu ts:~a, 
ru panjęn Kanoniczek w wa;siawje Henry~.ą Sienkte:''H'JZ~ l Jego di!ala!Mśc~ lit®< 

· , · · - : · · ' rnckieJ poiostaw1my rnne.mu $7-p,e.raCV•\\'l, ży„ 
Henryk Slenk1ewil!~, cbwala Polski. uro- cia sławnych ludi.i uttle1q, do ich w~póh:fom„ 

dzll się 5 ma;n 1846 r. w Woll Okriej~klej, ków. 
gdzie · n~atka jego ~.iasowo rn•ze.L;;wala: Poniewat n~sza rozprawka me na cah: 
OcJir~c~o.py ws-tal "I mł!J.ti, .ą więc w dwa dm pn:ekazau!e p•otom.n-0~ci tylko ę,:ezegól(iw g~ 
PQ un>dz.ęniu. Dano mu 11mona Heu.ryk.Adn·rn„ nettlogfozny·ęh, trcząe~-eh się fodu SienkhHvi .... 
Aleka1rnner-Pius. Jednoeieśnie $ph;.1,U'iO w czów, iaznaczamy więc pn:edęw~zyst1dem1 te 
księdz~ metr~·c:mej !'Mafii Okrzeja pow. lu- Henryk Sienldęwicz w d. Hi s'.eł'pniI:l~ w k~ 
kow,15k'. i:igo .ttkł uro<l~enfa treśt!J n1.1.i;tt~pującej: ~dele J.dasztoru Panien Kanoniczek w Wa1'< 

„Wota Okrzejska. Hen.ryk Adam Aleksan. sia.wfo, gdzie siostr~ je~o Helentt Sh:inkiewi• 
der l'lus. D~ialo l!!<łę we wsi Okrze.i, dnia si ód„ ciówn11 by!a zakoąnicą, a , c.iotka Anton!na 
mego mają b'$ląe o4ms~t r:zterdzle;itegg uó. Cięclf!zowska była przelożóną kla~zkn·u~ po.-
stego roku, o p:odz!nłe siódme.I wierzór. Sta„ ślubił Mar~·~ Emilię l\azimię~ę Sietkiewiet6w„ 
wU sfę Wielmotny Jćief Sienk!ewlez, oj1ciec, ną, !lórkę I\tlzhr.ierzą: Sze.tlĘięw!cia, G'bywatela 
dr,je.r:Jzie Grotek, lat trzydzjdci dwa ma!ąey, w uiemsikiego i Wandy z Minejków, uro<li.;ii1ą w~ 
Grotlu1rb zttmies!kaly; w obęcno•ci Wlelmoż.. wsi Hanusiysiki, pow. trockiegn1 gub. wile:ó:-< 
n!igo Adama Cier,ln;owsklego dzJę<b:it'a Woll skiej, mnjącą lat 26. Slub dawal ks. Bm1ifa~y 
Olm:el!ik!ej lat dwacl'lłdcJa trzy ma'ącego, ~ą„ Wołyniec, lrnpęlan klasztoru Panien Wizytek. 
mieszlrnteg-o w Woli Okrzejskiej I W!elmotn&- Jak-o świadkowie podpisani na akcie ślubnym 
go Ali>ksego Dmochowskiego, dziedzira Burca, Aleksander Montwm, marszrilf3k &zlachty pPW; 
lat czterclzfe~l'i- je.den mającego, w Burcę za. wilkomirskiego, wlB.śricie.J dóbr Aniokcl i Ed„ 
m!eszkfllego, olrnznl nam dzlerię pfoi 1J1ęsklej, ward Janciew~ki, prnfesor 'li"\iwersytetu kra.o 
urodznne we wsi Woli Oknejskiej, dnia pią„ kowskiego. • 
tego hieżąrego mie~iącłt ł rolrn. o godzinie s·zó- Benrylf Sięnkiewicz mieszkal wte.ar prą 
slej wierzór, z Jego mnffonki Wielmoinej SiE!>r ulir.y Chmielnei nr. 15. Akt łlublly spis11no \'Ili 
fami. !. Cieeiszowskich, lat dwadzieś,·~a ośm Pl\rtlfłi ~w. Aleksandra. · 
m.ająe.ej •. D?:ieclęrlu te_mu ną .Chr·z.de h-ięt.ym,_ .. 

1
. (Doko;ó_,cienie nas.tąpi), 

odl:d~·m w dniu dihiej$T.ym prze;., ki;'.ęcl~'\ An~ St. Al. Iti>zlowikL 
tonieso a utnui.ua? pr~boazeu ml(jji®weaol Q.l'-'. -

V-""':". 
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Rn-ł:'rnite. 

Węgny zaprosili na tron swój 
Włady8lawa !JJ (Warneńl"Zyka). 

1793.. . Stanęła ko.nweneya podzWowa 
rosyjsk~pruska. 

1874. O<lczrmno z ambon "koSeiolów u­
kaz o wiesieniu namie,;tnietwa w 
Królestwie Polskiem i o mhrno-­
.waniu Kotzebuego gooeral-guber~ 
~w.rem kraju. 

'ł'rzy pięknej pogodzie i w . bl~gim na„ 
sfroju · uezestników od.był się w~.wraj u~oczy„ 
sty obchód M tocz.nicy powsuuu.a .stycznww& 

go. Nabożeństwa za poleglyeb uczestników 
powstania odpra\\·ione zostały w kościele św. 
krzyta - pierwsze o got.lz. 9 przez ks. prefekw 
ia Czeslawa Sta:ńcznka w asyście księży pre­
fektów Izdebskieg-0 i l{awezyńskit!go, prze­
inaczone było .dla dzieci szkól początkowych 
miejskich. O godz. zaś 10-ej ks. prefekt Wa­
le.ryan Olesiński. w asystencyi ks:. prei · K ~· 
~zyńskiego i Czeslawa Stańczaka odpraw~ł 
n.aboieiistwo dla m!odzfeży . polskich szkol 
·iśrednich. Na obu tych naboielistwach uczest­
niczyły dzieci; ml(){]zież, oraz nauezycielstwo, 
:utś w lokalach s:Zkoluycb kierownicy szkół u­
dzielili swym wychQwań-ccm odnośnych obja­
śnień o istocie powstania styctniov.-ego. 

O godi.. 11 rano odbyło si"ę naboieństwo 
t.afobne ·uroczyste~ w którem p~zyjęły udział 
delegacye weteranów 63 roku, plut-Ony hono­
rowe polskiej organizacyi wojsk.iwej, harcer­
.:siwa polskiego, cechy wraz ze sztandarami. o­
:ra.;z delegacye mlejscowych instytucyj SJl"->1erz~ 
.nycli i organiz~cyj politycznych. jak r6\\ ni ez 
łegłoniśd polsry. Mszę św. odp'.avdł ks ..... pro­
boszcz Karol Szmidel w asyście księdza 
Izdebskiego i Lebiody. 

Po nkoń.czeniu na1:.oieństwa z kości.ola 
św. Kriyia wyrus:cyl uroczysty porbó<l na. Sta­
ry Cmentarz ka!:olicki, celem uczczenia grobu 
po:eg!ycb boba.ie.rów powstania ~3 r~ku .. Na 
cŁele pocliodu„ · klóry kroczył uhcam1: M1ko-­
lajewską, Prze!azd, Piotrkmvską, -Kon~tanty­
nowską, Cmentarną i Ogro.d~wą, stli wetera„ 
ni 63 roku, wraz ie starszyzną polskich wojsk 
legionowyeh, którą reprezentowali porucznik · 
Topór „ Babrow:Ski, inspektor werbunkowy 
,wojsk polskich,. por. Straw,; ki, komenda~t 
~~pitala, chorążowie Szpunar i Korabioowsln, 
'podporucznik Nitecki, adjutant inspektora 
weroonkoweg.o, · kap-itan Wovezyński, aspi~. 
mnt oficerski ~ltye, podof. Widner i inni~ 

Nastę;pnie na. ognistym gniadoszu jechał 
~ suiblą obnaionl'.! porucznik Kulikowski na 
~zele kompanii legionów polskich; dalej kr-0-
iuyly plutony polskiej organizacyj w-ojskowej, 
;Skauci i hareersiwo pod rozwiniętymi sztaną 

Id.arami, cechy rz.emieślnicie z ~horągwia1ni o­
:raz delegacye wszy-stkich niep-0dleglościowych · 
instytucyj spolectnycb i <Jrganizacyj politycz­
!tych, jak· Rada. narodowa, Liga·. pańsl wowości 
polskiej, Liga kobiet, narodo•,·y Związęk .rt:r 
holnkiy, socyaliści. p-0lscy i t: d. i t. d., wraz 

·.,ze sztandarami na.rodowymi i emblemauum 
J>aństwowosei polskiej. 

Podczas przejścia pochodu tramwaje sta­
~' polskie sklepy były zamknięte. 

Po przybyciu na stary cmentarz katolkki 
~chód udał się na mogiłę po1eg1ych w bit­
wach pod Łód.zią bohaterów powstania 63 ro­
ku, gdzie oddam~ hold ich pamięci. 

Na komendę. por. Kulikowskieg-0 kompa· 
aia legi6nistów utworzyła wartę honorową 
przed grobem PQleglych, za§ sztandary organi-

. :wcyi i cechów poch:rlily się na znak ci.ei przed 
·pomnikiem p0leglych powstańców, poezem ~· 
.Medard Downara:wici w imieniu c; K. N. wy· 
~losil przemowę~ o znaczeniu dnia 22 stycznia 
186H roku i eb~cnej jego rocznicy, gdy po 

· i)padnięciu ,kajdan narodu ·legioniści polscy, 
kontynuująe testament ide!nvy duchawycb wo­
dzów powstania ,63 roku, riii_du na.rodowegi.), 
Traugutta i b. Brzóski, przybyli p-0ostrzyć na 
)trwawe boje st.al swego oręża e kamień gro­
'howea tych bohaterów~ którzy· polegli w wake 
orężnej o ·w-0ln.ę!c Pelski. Dzi~,. gdy na wscho-­
dzie zmagają się :dwie linie bo!owe; fam na 
jednej z nich 'Ili/róg napiera, trz~·mr.ią-e w po­
gofowin ka!dany nn naszą wolno§e. Pierw-

. ~em udaniem narodu nie dopuści~ wroga 
w granil"e kraiu i dlatego· synowie Polski w 
mundurach i bei mundtH"ÓW je-szeze„ zgroma­
dzili się przy prorlrnrh oków i rh.indów swych, 
aby im zanieść lę \'\·1dć. ii bronić będą mu­
.rem swyrh pier:si . tego, o co Tamci walcz·· li, 
a co dziś poświęeenie legionów krwią swą 
-elmp>ifo. 
, Po p. Downaro"Wfrrn zabral ~los w imie-­
~ ~~lWów polskich Aleks.f Ri.E.wskl. w 

OODZTNA 

pięknem przemówien·iu zaznnrzaJąe ofiarność 
krwi, prze.z lud praeuiący P'Ol~ki . wykazaną 
dla sprawy niepodleglośd kraju. W imieniu 
polskiej organizaryi wojskowej p Lubicz pod­
kreśli! jednomyślność prawdziwyeh synów oj· 
ezyzny, którzy stają broriić od niewoli swą 
!ciemię, krwią oriekająrą, dymiąra zgliszczamj, 
lasem krzyży oznarzoną, 1erz wolną . wreszde 
od na.f eźdźey. Polska odtąd rozwi.iae się mu­
si pod haslem wolności ze.wnfitrz.nej i wewnę­
trznej, zapoczątkowanej jui w 6~ roku przez 
rząd namdowy pnlski uwłaszczeniem w1ośdan 
i zniesieniem pańszrzyzny, e-0 najezdźea p.o 
zgn~,b~eniu łegoi rządu musiał ~nlwierdz.ić. 
Dziś wotno$ć p·oliłrrzna mu,;imy w~·walrzyć; 
aby mieć własny rwd. który się oprze na o­
strzu bagnetów pnlskieh. 

- Następnie rhóry le~fonisłów !Jvlskich za­
śpiewały preśni :i:ofnierskie: „W mogile ciem· 
nąj śpisz na wieki", oraz: 

,.~pij kolego w c-iemn~~ grobie; 
Nierh się Polska prz··śni tDbie 

. śpii kolego, twarde loże ""'.""" 
· 1obacz\·m sie iułro moźe". 

Na zakoń~ze~i~ legi<miści utinfon.owaJi 
hymn narod'(Jwy ,.Boie e,1-ś Po!skę", oraz „Jesz­
cze Polska n.fe Z!!inęfa", p-0drhw,·eone pr1ez 
tysiączne piersi. O iiodz. 2 po p.ol. uroczj·sio­
ści na cmentarzu zakonezono. 

Xrcnika łó~zka. 
Z obchoi.fo ro-mmicy styczniowej. 

W dniu wcz-0r~jszym o go<lz. 4 i pół po fll>­
lud.niu odbył się uroezysty obchód :powstania . sty­
cz.ni11wego 1863 roku. siara·niem pol3kieJ MadNzy 
szkolnej. w szkole miEjskiej p. Wasilewskiego prz~' 
ul.· Promyka Nr. 4 na Kozbach, na który zloiyly 
się: n "' k. i t. • 

Sławo wstępue p. nrzczm;;.. H!gil o ee•arn l u1„ 
ditniu Macierzy szkolnej. Oc.lezyl o p1:rwstaniu sfy. 
ezniowem wypowiedziany pnez p. Stanh:f~rnę ~la-­
ehiska. W ban\ nem, ŻY\H."m słowie tl'vzglętlnione 
z-0stnły \Vyezerpująco wszystkie i,namienne wy.Ja· 
rzenia zwinzrrne z powsta.niem; naogól o-dcr.:vl za. 
·myka! w. s0bie eało-śc wypadków z okresu 1860-4 
r aż do egzekucyi dokonanej na<l Hzą<le.m Naro<l0-
wym. . • 

·Dalej szly śpiewy chóralne mlo<lzieży p~d kie­
runki-em p. Harubv. Deklamow2ly ·uclatme pp.: 
DubL~wna, Lewandowska, Drzewiecka i inni. 

Wybory do Rady mfojskiej. 
· Wybory · d-0 6 k,uryi, zakończ-one ottegdaj 

daJy wynik nnstępuj.ąry: · 
Zapisanyl'b było 17,624, g1osowa1o 14,437, 

unieważniono 176 głosów., 
Natwięcej głosów uzyskali robotnicy 

cbrześdańscy (lista Nr. 8) - 2967, dalej so­
eyaliści zydowscy „Poale Sion" (Nr. 5) - . 
~:l45, narodowy związek robotni.czy (Nr. 6)-
2045, lewi.ca socyaHstyczna (;.ij- 2) - 1838, 
zjednoczeni Niemcy (13) - 113j, wreszcie so-­
cyal": demokraci (Nr. 1) - 525 g1osów. 

- Tym ·sposobem do Rady miejskiej wejdą 
p. Jgnaey G r a la k (lewica socyal.), Aleksy 
R ie wski (P. P. S. frakrya), Izrael L i:c h­
h n st ei n (Ilund), Lewek Ho 1 end er s k 1 
i dr. Da·wid R o s e n e w e i g (, Poale Sion '), 
Andrzej K ac z m a rek i mai.ej P o ko r s k i 
(N. Z. R.), Antoni H a ra s z i W ole z y ńw 
ski Józef (chrz. dem.), wreszcie Herrman 
F ie dl er (Nie.miec}. 

• 
Po uzyskaniu rezuHafn w ku:ryi VI fizyo.­

gnomia Rady miejskiej przedstawia się :na-
stępująco: .. 

7 uir:tpodlegloścfowców 
13 endeków, 
8· Niemców, 
1 lewicowiee · socyalistyc:m~ 
8 SQCyalistów żydowskich, 

21 nacrnna listów Z\"dDw~kich 
2 prz~m~·słowrów bezpartyjny.eh 
5 żydów radJkalów. 

Ogólem 60 .radnych. 

· Rada miejska. 
Wczorajsze posiedzenie Rady miejskiej, 

na które przybyto 32 raduycll, uchwaiilo regu­
famiń dotrezący {)tlbiernnia d-odaikowej op·ln· 
ty za zuiyty gaz i ele.ktry·cz.ność dla celów o­
swietl-euia, w wyoolwści 15%. Pozatem uchwa­
lono sta-t-u·t, d(>tyezący opłat od hari<lJu uliczne· 
go. Oplata wynosi 2 marki rocznie. Punk~ 4-fy 
porząd·ku dziennego doty-czyl sprawdzenia ob­
rndumku rorz.nego i udzielenia ah-solutoryum. 
l\omisya rewizyj.na, skladająca się z pp. Ga· 
jew:.eza, Kaufmana i O.skarn Daubego, wyko­
nała fo spraw-dzenie, znalazła obrachunek w 
porz.~·dku i udziema swego a.bs-0lutoryurn. 

Poz·alem zebrani zatwierdzili dodatkowe 
W)"'iiatki w &Umie 742.873 mk. dla Delega·cyi 
nie3. po-m. biednrm, Wydziału . po<latko\v€go, 
WY.dz:.eiu szkołneg-o. Wytlzin11u zdrowotnocści 
m. Łodzi; wywcnu nie-ezysfośc.i, Wy-dzialu kwa-

. ~erunkowego; Wytlziaiu. l.eśn-0.-ogrodniczeg-0 i 
budowlaneg-o. 

Pod k-oniee zebrania przewodnfozący Ra­
dy, p. Triebe, duiękowal ławnikom i tndnym 
za ich pożylenną dzialaln~ć dla do-bora mia-
5ła. Do p-odziękowenia przyiączyl się takie za-
11>tQµ·ca prl!ewodniczą-e-eg.o, inż. Kozmillski. 

Biuro adresowe. 
Celem oitwarcia 'Mura ndreSt'J'i'P'go czynią 

si~ już przygoł-0wan.ia. W1aścicie1e do·rnów i 
rządcy otrzymali w iym celu rozpurzą~ 

P o r: s K r. 

opiewaJąee, ie przy mel-dawaniu m:es-1,kańeliw 
muszą prz.yslać do ut..-ząstków 2 wypeJuinne 
Miankfoly meklunlwwe1 z liiórycb je<len pcno­
s!aje w cyrkule a drugi l>Q<llle oo~lauy do 
biura adres.owego. · 

Biuro finansowo „ raelnrn kowe. · 
Jak już donasilismy. przy wyĆ!ziale finansowym 

mngistratu stworzone zostafo bium finansowo· ra­
rbunkowe. 

Do obowiązków Biura należy! opracowywanie 
spraw pożyczkowych. spraw&d<ur~~ budżetów, z~ 

<:hmianycll przez v:ydzfaly. jak"'l też zestawl~11i<> 

budfotu ogó!neg", rewizya v·<:zeikic-h ohrachunkćw 
r<>•;·r.uych. zaró\\.no z punktu widzenia prawidh we.­
go obliczenia, jako tei w nfrar'< możności j pc~1 

w-zg1ędem nu1ieryzln~·m. \\\'Spótd.zfafa.n1e z 'lfłllgi­
sir:!lem. na żądanie te-go ostatniego przy regul::.·r 
nych i ne<lzwyczajnych r~wizyaeh. kasy. re~Yizya 
kas pobocznych. orez pcw1-en:anycn poszczego1nym 
urzedom zalir:zek 1 ra-ch1mkowości (np. kasa rzeźni, 
};:;:.s;~ ip,·.ncśdowa i t p.). kon.trc1a powstaJych u~ 
rzedów. o ile to iy!%y toię zarządu mzjątkiPm miej­
skim i kontrola wsze:kieh przekazów dochodowydi 
i ro:rehodov.-yrh dia kas 'Ili€j;;kkh. o<ln-0!lnie pra:wi­
dfow&&ci podaw:wiyeb pozyłyi - brn<lżetowych. jako 
tef~ w miarę .moi.uo.śei, i pod \V:z.glę<lem mz.teryaJ... 
nym. 

Ze Stow. han.flfowców. 
w ni>dcho<lwcv piatek. dn. 26 stycznia. () g"" •. h. 

8•~ wie-ez .. w fokfifo S!nw. {Spaeerowa 21) odbę·<łzie 
;;i'ę" dalszy ciąg dyskusyi w związku z pri:.;ekfrm 
zmi''.l!lV ustawy Sfow. Na _ porznt!ku dz1Mnym 
,.SklaJ (kto mo:l"e być ezlonkiem Skiw.?) i organ1~ 
oo.cya Slow. {sek.eye brani-owe)". 

Ze szkół. 
4-"kfos-owe 1)rog.~mmrzyum poi!i!de poz1nfo­

[are pcd kienmldem p. dyrektora M. A. Ru­
. i»nrh~ ma być przemianowane na 8-kfo.sową 
szkÓlę imienia Doleshnva Pru-sa •. 

„O~nisko''. 

W:-:r.:ora!, -0 godz. ~ej w. w1:u .P: 03ka_ra 
SC'łiweikerfa, przy S?.Os1e Pnbrnmek:e2, oiwar~ 
to .,Ognisk-o" dla biednych dzieci ewangelic­
ki-eh. 

Teatr „Odeonn. 
W fvcli. d.niaeh zost'<'ie otv1:arfy teatr „Odeon" 

po.i'I nO\vą <lyrt>kryn, k!Mn weszla w p.orozumienie 
z plerwsz.orli;<lnemi iirm!l1 mi z<:>~ranicznemi i w~·­
sinwinć hedzie strie · naj\·;;yhit.niejsze arrydzif'ta 
sztuki kin'1:>mP- lo!!'r?ficr.nei. RP la zosi11 la zupf'lnie 
odrl",•brnmwann. ·a foyer pn.ek;;-z!ale-011e na ogr61I zi­
mowy. Teatr posiadać będ.z.ie ogrzewa:rue eeut.raI:ue. 

ślizgawica.. 

We,zzynl wy<larzylo się w m'ie$cie kilkanaście 
wypadków poślizgnięć, które pociągnęły za sobą 

powł1:iniejsze nasJ_ępstwa. Do sześciu osób wezwano 
Pogotowie retunlro'we. 

Z sądów. 
Kto od· kogo lrnpil? 

B.kt os!~trienia za:rzuea Surze L-Okieć. 3S.1et· 
niej ~rezerwistce. i ~farme1owi Weissrossowi, S+Jet· 
niemu sze\Y-ecwi, że śwY.:domie kupowali od nie­
zna,iomych osób pasy. pDehc<l.ząee z kra~zie~y. Na 
śledzhvie Łokciowa· ze:imawafa uporcz~"'°·1e, ze pa· 
sy kupiła o<l W dssrossa. a ten osta;tni !'1Yierdził 
kategorycwie. że nabył pasy od Li:'kem\VeJ. • 

Na rozprnv:ie Łokciowa powtarza swe pierwot­
ne Z<:Jzmmie. iw.fomfast Weissrcss Pr'ZY?:·Diłje ie t-0 
on sp~zedal W1;!pófo~kadonej czę§ć pasów, \rtóre 
sam kunH od nfr~z.ne.i.cmego człowieka na targu. 
Prz(!'\vcodnk.ząl"y pc<lejrz-ewa. że Wei-s51'oss pod 
wpJywem próśb drugiej oskarżonej zmienił pocr.ąt­
kow-e zn„na.nie: jednak swiadek. wezwany Jlrzez 
olmmę Lokciowej. zeznaje pod przysięgą, ie sam 
był przy kup<nvi::niu pasów. • 

• Oskarżona dodaje. fo pa~y byly stare 1 kupo-
wała je od szewca. więc nie mogfa zupełnie po.­
dejrzewae. że porhcdzą z kradzieży. Pozz.lPm za­
plat:iła za nie gc!ówką i to ce?ę· J_aka wtedy. b~:ta 
na rynku. Na niekcrzy.§~ ~sk~rwne;i przema~'·!~ Je>­
dvnie f2 kt. i.e mztka .1eJ n:e ehell::ła wpuscm r.!o 
mieszka.ni<EI f}(!Jlir)''anta. Lokeiowa jed.nak tfomaezy. 
ie matka jej była zwyczajnie wi<lukiPUI policyanla 
przeslrllnonr i dzfalala 11:.:pewno hei, ·zlej myśli. 

. P;ukmator uwa;l.a. że wi.na Weissrossa jest 
'bezwzrrl~ónie dowiedziona. Co się tyczy Lokl'iow'"j. 
to :mrho·w~nfr Eoi\i jej matki uz'."!sa".!nia w zupeJ.no.­
ści .akt oskarżenia. 

Jeśli nawc.t uwierzy€, ie kupiia ona pasy od 
Wei-ssrossa. to jednak wiedzieć musiała, ie pocho-
1za z kr:.>d:deży. Wncsi dla kaMeg-0 z oskar-fonych 
o 3 miesfo.·f!e więzie•1ia. Sąd, po narad.z!e. przychyla 
się do ,wn'iosku prokurafora, zaliezając jednak Łok­
ciowej 2 miesi::_~e. :a Wei.ssro;:;sowi 1 miesiąc wię-
zienia. • 

Pclicyant Uetke. którego z~wa-uia mogJy s1ę 
m2eznie przyczynie do wyświetlenia rzeczrwislego 
stanu rze-c'Zy. za n!tcstawienie się na r9zprawę zo~ 
staja skazany .na ·20 marek kary. 

Lndna sąsiadka! 

N"r. 

Zicn1~c 11olshJc. 
Z Konstantynowa. 

Liga lmbiet. zorga.ni1.owam1 w Konstantyno1\·f~ 

o'nfa 17 grudnia ze.s1Jego roku. prowatlzi baru1..o o­
ży~·izyną i poi.)lecz.ną działalność. Na . .g,-.iawkę„ 
zaopatrzyl11 l<'gfoni<llów łuh•f:<7.eij sta~yi werbunko­
wej w de111ą bieli:wę i potrzebne' drobiazgi. \V 
,.Sylwe.strf.ł" l"l'"'l'.ądzHa przyjęde _dla 50 legionrstów. 
z okolicy. 7"h<iwa taneczna po przyjęciu przeciągnę­
ła . się do rn.na .. Ppor. Bałair<l'!ł. serdeez.nem przemó-
wienietii. r')·vitaJ nowy ro'-." · 

Pole...,., ..., pierwszyt·b dniach stycz-nia. Lig:i °'"' 
twonyla ~· Sret>rr1ej herbaciarnię. dla kwalerują<.'ych 
,żołnierzy p::rlc1 amuniryjn<'go. Obsługę berbaciar„, 

0 j w O'Ste1nim ouisie wzię!a na siebie ra·nna Mo., 
\ rawska. Wres:i.;cie w ubiegłą niei:zielę :wrganizowa„, 

?a koncert-raut. RozpocząJ g-0 p1ęknem a serd~ 
nem i porywają·cem przemówieniem ksiądz Wincen-, 
ty Giebarloi.vski. Z praw<faiwym. artyzmem i orlrzu-. 
riem . deklamowała pani doktorowa ReeJ1tswYfowar 
i grał.a pan!fla Piotrowska. Cbór iolnierzy (pod dyr:, 
leg. Wojcieehowskieg-0) wrt~r:nniniem źołnier<>ki-ch 
piosenek pod.nió»l w znacznf'j mierze. i tak jn?. synt­
patycwy nagtr6j wieczoru. <łopel.uionł"go sw9jsk~e­
m.i pieśniami p-a1my ł"ijalównej • .fr&Md z t~o w1e­
crorn pr.tenacrony jest r.11 zaopatrywanie le~ 
stów w poiylecz.ne im rzec,y._ 

Z Tomaszowa. 
·(Korespc~dencya 'i\'ł~srn!I •• Godz. Pofahl'). 

l\liejsĆowa Rada opiekuńeza opnH·~wata . 
sprawozqariią z działalności za ostatni '<w~rlał 
ub. roku. Ze sprawozdania tego dow!arlu!e­
my się, ie w październiku w~·dano 2f.34S) o. 
biadów, 24268 porcyi cMeba, w tej liczbie pfat„ 
nvch ol>ladów wvdano 2078; w Ji;;lopad?:i~ '"Y"' 
d~no 1378H obia.dów {w tej liczbie 6100 1-\e?,. 
płatnych ouiadów dla ochron i 7783 ob.i~0óW 
plalnych po 3 kop.), oraz 13.184 porcyj. chle­
ba; w grudniu wydano 14.685 obiadQ.w (w tej 
lirzbie 8.275 obiadów hezplatnych dla ochro11 
i szkól miejskich i 6.410 obiadów p1atn~·c11 po 
3 kop.), oraz 13.105 porcyj chleha; za rol$ 
czas istnienia R. O. w Tomaszowie do 1-go 

I stycznia HH 7 roku.. (Tt O. rozpoczęla .~zia• 
. łalność otl kwietama 1916 r), wydano ogoJem 
2D'3,68a obiadów, w tej liczbie p!afnych obia• ·• 
dów 42.513, oraz 2fi7.9;:i0 porcyj ehleha. Gd1; 
się przyjrzymy c~from ohiadów, wydan~·cb W'~ 
trzech ostatnich miesiącarh roku ubieglego, t~ .· ... 
zauważymy, ie ilość wydawanych obiadów,,;'~ 
zmniejszyla się. Zmniejszenie l~cz~y por~~]!;; 
oraz wprowadzenie p-latnycb obiado~ OQ~<ls;"; 
nić należy tem, i.e R. O. główna, z koncern P:~~;, _ 
ździernika zmniejszyla zapomogę dla Toml\!i~ 
szowa o p-0lowę z.a-miast \vydavrnnych . M-"c 
pr"zednio 3000 rb. miedięcznie R. G. O. udrleI~'. 
T. R. O. 1500 rb. miesięcznie); wfęe chrąe li's: . 

trzvnrnć ohnule ochrony na swtiim miąjsru,", ·· 
m~siano z konieczności wprowadzić obiad1,~ 
płatne co oczywiście wplynęlo znacznie nar 
zmnief szenie się licz.by wydawanych obia-, 
dów. Kooperatywa przy R. O. „Zgoda" .ro'l.) ' 
wija się bardzo pmnyślnie. Pozrezkę, iaci~r 
gniętą w swoim czasie w Radzie Głównej :ee1 
lem uruchomienia tej kooperatywy w caloscl 
spłacono. . . 

W listopadzie roku ubieglego zawiązało 
się tutaj Stowarzyszenie naurzyeieli chrze. 
ścian, obejmuje ono nauczycieli szkoły ban• 
dlowej i szkól miejskich. Na razie Slo,warz.~„ 
szenie liczy przeszlo 30 członków rzeczy"\vl• 
sty.ch, oraz pewną licz.bę członków po-piera,;ą­
ey-ch ?: pośród miejsoowej inte1igenc\·i. Prz-r: i 

Stow. utworzon<J trzy sekcye: a) o/czyfową, 
·która zajęla się urządzeniem co poniedzia'ek 
odczytów i wierzorów dyskusyjnych z dzie­
dziny pedagogiki i nauk ogólnoksztakącYch; 
pierwszy taki odczyt dyrektora i jednocześnie 
profesora szkoły hnndlo·wej p. Pawla Byczkow„ 
ski ego pod łytu1em: ,.Historya. myśli łudzkief 
w staroiytnośd" odbyl się 15 stycznia r:-b.; . 
b) sekcya pomocy dla niezamliźnych uczni 
sz1iól miejskirh, w .dn. 14 b. m. urządzono na 
rzecz te:że Śekcyi fant-0wą loteryę i przeds!a• 
wienie dramatyczne i c) sekcya wierzorów to­
warzyskich, urządzająca co rzw.nrtek zebrania. 
towarzyskie wokalno - muzykalne, co oczym·. 
ście c!la m!eszkańców Tomaszowa, pozbawi.,..-·. 
nych muzyki i teatru j-est rzeezą bardzo wa••· 
żną. Sekrya ta zorganizowała ehór. orkie­
strę smyczkDwą; organizarya kólka dramaty.;· 
cznego jest w foku. 

Przv Zwiuzku zaw<Jdowvm robołnikóW:· 
wlókni.3tyeh będzie otwarta tania kuchnia. 

Przed sad.em sta!e 26-letnia Jt.<lwiga maszc:zyk. 
klórej akt oskarżenia Z!U'WCa. że we wrze§.niu r. 
uh. wesrla do mies~kanfa Sąsi'l!da swego. niejakie­
go Pr:jak-a, pc-Ocz::ts gdy te.n spał i skradła nrn ealą 
garderobę. ta.k :ie biedny Pająk byl w bardzo kry­
ty~znem rtołoie-niu. rzeczy te sµrzed"la tego same­
go dnia iw rynku BrYuckim. Os!;;::ir:Zc.ua Pl'.'};yz.naje 
się do winy. Op.owie.da, że we:;zla do mieszkania 
h~:-.: źedneJ t.li:j myśli i dcpie·ro jak zchaezyla pię­
knie uicicną g:rrderobę, to ją coś sku;,ilo i wzit:;la. 
Z1eszią do p.rze5tęp.ne.go czynu pop~hnąJ ją iu.pefoy 
brak śrcd'ków d-0 życia. W teku rozprawy okazu­
łe siP,. ie drzwi by1y zamknięte. Os.karfona Uoma- . 
uy~ te i:>ehnęfa je tylko i s~me się otworzyły. 

Prokurator kwalifikuje przest0pstw<i jako kra-
4:deż z właml'nif'm i wnosi dla maszC'tykówny o 9 
,~•i:'."sięey więzienia. Sąd przychyla się do w!1fo.skn 

·l{;ktlrntora, zaliczając jednak skazanej '.a. nnes1ąee 

lle:nfili. 

Z Łęczvcv. 
Po o.sta.focznem obliczeniu g!osów ~o.rm.~r. 

w.ano Jii51ę 18 radnych. Są to pp.: 
W I kurd: Kro.nheim Aron Mcsrel4: 

Przedborski Heni;.·k, Jakób Herman, Mo-:ze~ 
ltuszner, Dawi<l Kop.pel i Ilerna.rd Przed.bor.,. 
śki.· 

W H kurd: Adolf Obidzińslfi. JuYan Z-a.· 
wadzki, Karol Cirhoek1, .LBon J\ltt-el, c Siafil." . 

; erzienia. . . . . 
Pają"k. ui 'liesfa wh."1il' się na rozpra~ę .. zastaje 

skM-ti.ny n& J ruoa kary lub li dni wi.p;ienia. 

slaw Ore11;orkl•ewirz i Tomas~ Klepa. 
W Hl kuryi:. Dr. Żó1kówski, Frł'nc·t~ęik 

. Obręb-:.ki, dr .. Ziemnicki, Ig-n. WoJcieclHJ.~" 
i Strui. Wo;tezak: .i ~a~Volski~. ' ·. 



Z Wacławka. 

Z Płocka. 

Z Zawierda„ 

Z Sosnowca 
- 'K<rm

1
rtM ff'Wn~ś~io\\)' !11· Sosnowi'a oprnrowal. 

AJ'IT!I "'<>r„ .11 n IP. l'. 117,iarn !11ośe1 7-"l er.as 0<i 1 k wielnia 
, d~ 31 pażdziPn'.ika r. ub„ z kt6J:ego dowiadujemy 
11ę. eo na,;t1:puie: 

, W sześciu ~klepach i d\vóch magazym~ch Ko-
rmtetu w okre;;1e sprawozdawczym sµrzedann: rµ-

1:krn ,kartkowPgo 8.355 putl. 24 font.. krysz!n!u 
. 8.KR'- pud: ~2 funt.. herbaty f-.4 pudy fi fonL k2szy 
· perl<>WPJ ;)(>!) pu~!.. kirnzy owsianej 17 pud. 27 L Hd. 

Ob_roty w sklepach spożywczych. łącz.nie z to· 
lWan.imL sprzedinvanymi b€zpoś1etfoio z ma"azv­

, ,inów. wy1razily sję sumą rb. 528.910.75; zysk n~ i(:h 
_ lr11nuikryad1 wyniósl rubli 64,538.11, co czyni 12,2 

· iJroc. w stosunku do obrotu. · . 
Prz.„,dE;t!•Y targ dzienny w sklepnch spoiyw­

~yeb 1,1,yuvs1l około rb. 30.22-35. Frekw.necya kon­
~urnentów 2.200 ooób dziennie. 

'. . W skleparh Komi!Ptu wszystkie towary sprze­
·~ławnne i.iyly w i!ośeiaeh dptaHc-Znyeh calei ludności 

(
lliiasla Sosnowca, z.a wyją'tkiem tych to\\·arów. które 
:& 1mwQdu niedoslateer.nej ilości luli ogrm1iczenia ieh 

1k<,i:nsunn·yi p:zez wla~ze, były sp·n.edawane w ilo­
•śrrnrh ograniczonych 1 tylko ok~icielom kart le..,.i­
lł~ munnyt·h. wydawanych przei Komilel ludnolri · 
.ehp.ekia1'l><kiej miasta Sos.nowra. z wyląe'leniem 
I lud.noś-ci laurycz11ej. O~tatnio wydawano na osoLę 
1 JJ1 1 ęsięcwie: eukru wydzirlant><go 1 funt. kaSl wy-
: dzie-lonyd-1 l J.!i' fonta, eukru hnlenderskif·go 2 fu.nly. 
. ł11_vdla l f„ proszku mydlanego 72 fonta, ziemnia-
: Jun, 30 f. · · 
; W okresie sµrawou:lawezym wyprodukowano 
2.2'".!S.6-ti r. ch!eha z.a oi.:ófną sumę rb. 217.183 (i8. 

: czyli średnio po cenie U.i7 kop. za funt. Brutto znik 
!'\·y1Iiósl rb. ti.;x;B.24, eo ·shl·riowi 5.8% o-d obro1u. 

W pr1.eciągu 9 dni m. k•vietnia r. ub. sprzeda­
no 5.874 X r. mięsa za 3.410.79 rb .. czyli średnio 

\po ::'8 ko.µ. za iunL Zysk brul!o rb. 20.40.W tym też 
lniesiącu Komitet żywn<>ściowy zosial pozba„donv 
'J'rawa nabywania bydła od powiat-Owego b!ura ku­
/piPekiego. pn.ez co zmusza.ny był zamknąć ja.Llii. 
Obe11nie bydlo otrzymują wyląeznie rzeźnicy. 

, D.o dnia 31 października r. ub. rozprzedano 
50.ZGll puihhv 8 f. ziemniaków za rh. 54.132.1~. or:u. 
ma użytek Sekeyi ch!eoowej wydano do wypieku 

'ehleba 1,3GS puJ. 25 r. W przeciągu kwiefoia i ma.ja 
.;r;przetlano Ul{H ~·f pu<la węgla za rb. 453,2::>. czyli 
'pnecię!.nie po kop. 23.67 za pud. strata brutto ru~H 
~~.95. . 

Wszystkie wymieni-One sekcye ]a{'ZJ]i-e il"'" o-
1brót rb. 809,108AU. zysk brutto bez oblfo2enia :i'..sa0 

gio koszMw adminislracyjnyd1 i hnndlowycł; wy­
. m'fósl rb. W,980.40, oo stanO\\i 9,9f>'% w stom2::.:rn 
ido obrotu. 

\Vydalki admi·n~siracyjne i koszty za ck:res spra~ 
wpz<lawrzy wyra.zi!y się razem w sumie 43.7Gi.84 

. l!'b. Zc.<lanie-m Komitetu ±y,...-11oścfowego byfo zwi;l­
-ezanie w miarę rnofoośd lichwy żywnościowej, nor­
!DJo'\\·anie. cen na art!kuly pierwsz~j poJrzeby._ zao­

.Putrywame w· produKiy, oraz podział rownomierny 
·pomiędzy mieszkaiirów ar!ylml5w \Vydziel.anych 
1u<lno3ei w o<lpowiednich ilo:'icfo.eh po wyz.naczo-
11ych cenach. , 

Z irfr·y~tywy rniej:::xiv;·ego C. K. N .• dfa uczcze­
il!ia roe:rniry povrslania stj!?znim;;ego c<lprawfon-0 
1w ooniei.izinkk (22 s!yewia) urnczyste nabofo1'i­
stwo w kośrie!e parnii.alnym. Podcz.as nahożel'istwa 
.śpiewzl chór „Ll!tni"'. 
- Dnia 21 stycznia o godz. 5 po południu. w l°'" 

kalu Szkoly Her.lnej w Niwt·::\, sttU'B:niem dwódl. 
n:iejseowyrh Drużyn Hnrcen;.1\ich odbyła się ur;r 
itZF·lc~ć slrnuiov-.·:a dla uczezenfa .rl);;.Zni.cy powstania 
:stycznfowe~o. 

W "maelm rah1szowvm v.e Lwo1d~ c<lby!i'l się 
:i:ebr[lni'~ wszystkich urŻęJnikó\v miejskich, celem 
6bmy3lenia spasali? u:zel'en;a f;''i\';r?tu d-ra _Hi;­
t-owskiego. Po dluz~zeJ dys'.rn.sy1 ucnwaforw Jetl-
1rnqlofoie: 1} Upro~ie ~P·: ~:m St~nisJ~,„~ Fhlto;','~ 
sk!ego, radrę nu1g1str'1t?Q „'-ioze!a Tomick1eg~, -~X"" 
rrektora mif'i5!:iE'!J;!l zalwum elektrycznego 1 \\ 1-
'.k!ora Chrzzrowskie!!o. dyrektora m!ejskiej Izby 
clmiehun!;:owej, bv z'!;l::isni gremI::lny udział urzę­
~'bików i im!krvorim~~·us.zów gminy miasta L•·:ow!l 
'\\' makeym sdę • od!.J~·ć ur:-iezys!em przyjr;eiu _i ucz­
~u~niu d-ra r.utow=~'!e!!o pyzez ogolny komitrt o­
bvw:'ielski i prcdć k:::n1itez o pn:ydzielenic cdv~· 
'\\~fei:lniego mieisea nn dworć'.U kole~owym. \VZ~l~a­
iI!le tuż -obok dworca. dL, de?u\aeyj pr-sco\<;mkqw 
grniny„ Im!r;nie.:n urzę<ln1kl„"v 1 Iunkeyon~r~„t..~~~ff\li 
gminy powita d·ra Rutowskiego dyrek:or n;-::.gis~ra-

- ł.u. p. i~oleshw Ostro\n::d. 2) Spra\\ le o!qr:;<', po~: 
trel prezy1lenta Rufowsldeg-o i portret ten um1eśeic 
\V sali posied~et'i r.1:.-:gish"::..tu. 

Odbvlo :gie kź '~e Lwowfo posfo-dzeuie pel­
nego kcmilt-tu- T~deusza Rut0w:;l.~ieg;:i., Ur~-.~alc~_o 
·wv:olać pc<lziekowzn~n uo w!:.:dz 1 cso!Jisbs·~1. k10-
:rvch slarunioin 7.ilWlfai::>czi-<! r..::leży uwoi"lkn:e Tt:­
flewmi Ru!fn;;sliieg:o. ·Nnsiępn:e posl::::1:J\\·'ic11,o ?­
!·\·orz~·ć <'e'em no\'·7t,.,„;,. no\'--r"~ca~rrer:-o nrezyr.;e;H!! 
~Ns~v k.0'm:iei. J; · k!Óre~o- -~ves;:]foy przed:;t::.wi­
t:ele 'wszYstk:rh kól mis:slł. ,or.z:em sformnlowa­
~o wnio;::ki. ktu;e w s;rri:>rie progr::.mu nr::r.J:ysto-

\VARSZA,VA. 
Kronika -warszawska. 

W rocznicę stycrofowa. 
(o)_ Wczoraj _'w szkołach odbyty się spę-­

eyalne ód ezy ty dla młodzieiy o p-owstanfu sty­
ezni·owem ijego znarzeniu w żydu naro.du. 

Wiec.wrem w FiJharmonH odbyl się wiel~ 
ki- obrhód, zorganizowany p-rzez Centralny Ko­
mitet Narodowy .i udz.ialern pie.rwszorzędnyeh 
arlyslów. _ . 

W Hoz.maHościarh przeds.fawienie gnlowe. 
\Vype!nHa je, „Noc Listopaduwa". Na przed· 
s!awieuiu licznie zebrali się członkowie Rady 
Stanu. . · 

Na sto'karh Cytadeli, pod krzyżem Trau­
gutta, tłum legionistów i publieznośd złoiyl 
huld bojo w nikon) r. · 1863~go. Garstka wete­
ranów z pHw.stanfa uezestnkzyla w tej uro­
cz~·stośd. SpeeJ.·a]na delegacya legi-oni.stów 
zfożyła u krzyża. wieniec. 

O -powodzenie o:ręia po1skfogo. 
(o) Wczoraj w kościele garn!zono'ITT-m 

1E>gionów p-0lskirh, przy ul. Dlngiej odbyło 'się 
uronyste nahi1żeństw'o, celebrowane przez 
kapelana ks. l\on-opkę. Kazanie ok()łirzn-ośdo­
we wyg-łosi1 ks. kapeinn Panaś. Kośd61 bYl 
przepalniony przez nfieerów i szeregowrów 
!egi1Jnistów, Urznie zebranych ofirerów nie­
mieckich i l':U~trynrkirh, Ofl"Z pirzez lfrzne .(fo­
legacye orgr ri iz::H.·~·j niepodle!!Iośriown:h. Na 
chórze śpiewał chór opery. Piar nrzed ś~··fa­
t.yl1..ią zape1r.i-011y hyl przez Uum, liczący kilka 
tys1~cy ·osób. 

Ra.da N:rrrldo•wa. 
{o) Wydzial Wykonawezy Radv. Nar-odo­

wej ukonstytuowa1 się J.rtk nnstę-puj-e: 
Przedstawiciele stronnictw pp.: Ludwik 

Abrflmowiez - Liga państwowośei p-olskiei; 
Ja.n ,_fankow.ski - N. Z. R.; Slei·an Kr~yfan.o.;~ 
s~i - Str. Pr. Nar.~ Wadaw Łrpatewkz -
Zj. Postęp-ow-e; !:!ot. Osiecki - S>tr. Lud.: F'e· 
liks Perl - P. P. S.~ Karol Popiel - Żwią­
zek Niep-udL; Eugeniusz śmiarowskd - Slr. 
Rad. Nar.: St Th uguH - Str. Niezawi·sł. Nar. 
Maryoan .Zbrowski. - Str. Nar-0-d. Nadto do 
skja;f.u Rady Na1'od-0wej wybrani zostali Dnez 
ogófoe zebranie p-p~: Wadaw Makowsk.i. 0-
strov.:s·ki, ks. Sewer\n Povlawski, SL Stani­
szewski i Ati.t. Ponikowski. 

Na ska:rh p1;.~ski i na polskie wojsko. 
(o) Do Rndy Stanu zaezyna2ą n.aplywac 

-ofiary n'lł skarb polski 1 na polskie woi-sko. 
Czlonek Rady Stanu p. St. Dz.ierzbicki °ofia­
rcwat 10,0CO. In.ne, n1nfojsze ofiary są sito­
sunkow-0 do,syć liczne. Lu<lzie mniej zamo:lill 
skJadają star:e n:on-t.fy i prze<lmfofy zl-ote. Re­
dakcye pLm p.r..llŚ.redniczą w przyjmowaniu o­
fa1.r. 

Szczególniejsze zapo.mnfonie. 
(o) \v Warszav..ie isir.ieje instytucya, któro w 

naszych warunka-cb iXiWinna cieszyć 'się szczegól­
niejszem P<Jpar<?iem. ze \Vz.glę<lu na swu zadania i 
cele. Mówimy tu o Muzeum rzemfos~ i sżtuki sto­
sow1rnej. U nas. gdzie r'zemiosla i sztuka stosowa­
na mają tak podatny grunt d-o rozwoju, a mim.o to 
izk sla.b-0 są rozwinięte. dążyć r;alefafo.by d.o wspCP 
magania ws:rr::Ikiemi slfami tych. oo m:_.j tym re;;;. 
v,·oiem p:racuią. A praca właśnie w fym kiermiĘu 
jest właśnie głównem zadaniem Muz~m nem.Jo.sł 
i sztuki stosowanej. 

fatnieje cn-0 jui Iat 24 W' wa:rnn!rneb najcięż­
szych. a vi W.a.rszai.;,·ie niewielu jes.t €akich. co u 
istnieniu tej instytueyi. wiedzą lub o_ .Il iej pamię­
tają. 

Muzeum t-0. pomiędzy tn·nemi swemi czynno­
sci·ami, prowadzi kursy .rysunkowe dla r-zemiesloi­
ków. Za ru.1dó\": rm,yj;;kirb kurny te lllrnj<law-aly cię 
pod sz~zególniejszą kontrolą władz, ohawiaj1.1cc:n:h 
się. ~by ucz~3zcz:1ją-rą na te kursy m~ooziei · nie 
naur.zono czegoś niebe:!:pie~neg-o. Więc nawet teo-
ryi rysu,nk1}w nie pozwalano na kursach tych wy­
kładu~. 

lUHiony z Ameryki. ., 
~(o} Warszav;·ska prasa żydowsira ot~Q . 

mata depeszę z NowegQ Joi·ku, te nowa kive­
sta amerykańska na rzecz żydów, ofiar wojny„ ! 
roz.pol'zęfa się tam wiecem, na Jdórym zade- I 
klarowano -0drazu 3.000.000 dolarów. Nowa 
kwesta oblirzona jest na 10.000.000 dólarów. · 
Komitet syonistyczay w Warszawie otrzymał 
§wieżo okofo 50.000 mk. z Amervk! od emi· ł 
grantów, którzy tą drogą przysylalą pieniądze 
:s"Wym krewnym. · ' I-

.Pow-tót z LO'za.nny. 
-(o) P, Jan Kucha.newski, znany p.olskł 

hisforyk i pu?lieysta,. przybył d·o Warszawy i· 
Lozanny, gdZie prz.ehs wal ·w ei<L:,rru dwóch lat 
ostatnich. · · 

1łinzc-nm mlejsldo. 
·(.o) Praca okofo przyg·ofowywania Mu­

zeum mieJskieg-0 w gmachu tymczasowym, 
przy ul. Po-dwa.le, wre nieustannie. Zarówno 
prof. J\.Ia!~wski, jak dp-ektor Muzeum, p. Gę.: 
barzewsln, oraz .kustosz czynni są IJ-0 raiveh 
dniach okofo porządkowania -01rnzów. Jedno­
c1.e,śnie dowiadujemy się u źródfa, że otwż!r­
ei.a Muzeum w blizkim czru:ie spodzie\3i·m5 rię 
me należy. 

Ro-emik foakalny. 
(o) Zepov:fadane wydawńfoiwo fedrafoe r<-id 

egłdą ks. Lubom!rskiego, zn-aj<luje się już w •lruku 
i uks.że slę na wi<lok pub-Iic:zny w pal-Owie lutt>gi>. 
Wydawnictwo to obejmuje caloksuaU ~ałaln-0ści 
wszystkich naszreh teatrów erl drugiej po!-Owy 1915 
reku, aż po ostot1rlą chwilę. Obnk tekstu. znajdą 
<Efę w tym mr;zniku portrety wszystkkh W~'bHniej.­
szych nr!ysf'ów, arij"::>l.ek. a puedew-szysfai~m auto.. 
rów. Czysty doi'h6d z wyde"'nichva poświę.~ny bę­
d'Uie na rzEf'~ v,·ydz:ialu zapomóg dla ofiar wojny. 

Bojkot kah-5ey. 
(o) Skufkiem nadzw;rt-zajnego wysmbcfwan!a 

cen na kalosze. publie:~ność. jakby eichą zm(lwą 
związana. pcsh:lilowHa bo.jkotITTl.'ać ten artykuł zi.mo-: 
wy,. sku1kiem czego sklepy i wyrobami gum-ov;ymi 
przeJa-dowane są kalosz-ami, których nikt kup-0~\·&e 
nie chce. Cierpi na tem. co prawda, ezystośc podlóg, 
ale gm;.po-dynie warsza,;•skie gQ-dzą roę na ten nie-

. porządek, gdy kizie o pohamo\vanie w-śeiekJych q,_p-e.; 
tytów .spekulantów. 

Os:rnstwa fombarilowe. 
(o) W. związku z notatką naszą, wmfosz.ez-oną 

w jednym z- ostatnich numerów popoludnfowych 
,.G-0dziny Polski„ o .falsyiika.taeb obrazów. przyfo10; 
wany-eh w lombardach pod zasmw przy wySO.kie~ 
.ocenie. otrzymujemy od jednego ze r.nawców dzfoł 
malarskkh ośwfodezenie. że w Warszawie od ·pe­
wnego · eżasu ut·wcrzyła się ban-da aforzystów. k~óra 
w porozumieniu z taksntorami lombardów. zasfawia 
tamże zupe1nie bezwarkl-ściowe obrazy. aJ.bo i-Ćh fil!-. 
syfikaly na wy&:Jką cenę, poczem derzyśro przy pO:-: 
mocy umyślnych pośredników zby·,vają owe kwity 
amatorom dziel sztuki. łasz:cząeym s!ę na tanie kuPo: 
no. Wzmianką nl.uiejszą ostrzegamy przed le-ro no­
""·em oszustwem. a mach:inacye taksatorów fom.b:u"' 
dowyc.h poleeamy uwadze czyl?j rutleży. 

Kooie w Warszawie. 
(o) Wydzlal weterynaryjny :i;ę;rzzdn mifs·fa„ z 

pcleci::.nia wbrlz. dokonał spisu koci w mieście. Li­
czba tych zwienl'j.t ~rocwie mele:e i na 1 sfy~nfa 
r. b-. wynosiła 4,~CO sztuk w granicach wielki<?j 
Wz.,rwa:wy. P~y rczpoezymj;reych się !ł-nędowycn 
izr?"&Ch ni'! konie, wyznacr{)nych na 22. 23. 24. 29 i 
BO b. m .• orlbywsć się b<'dzie jednccześnie weter:yi.. 
mu·yjna .rewJ.zya keru, c.h<>rych 1!.1.3. Ś\',ier..,bę i nnsa~ 
ciznę. 

O szpitnJ żydowski. 
. (o). Spra~ zwrotu -przez ł)lagi!Straf zrrr~!!do'Wł 

gm~ny zyd-0wskiej gm.adiu przy ul. Pokornej b, 
szp;t-a·la iydoivskiego. <>be.emie :r.aję.tego n.8 miejski 
szpita_l dla choryrb zakaźnych. nie została je-sutN 
~rPgul.owana. Wob~ lego Wydzfalś-zpi!all!ly uchwa· 
J1ł wnieśe ?<> bu<łżetu miejskiegó na rok rnn kre.. 
dyt .:W sumie 8Ji00 rh„ jak-o zwrot gmini~ ·starw.a· 
~oi:nych wyJatków na najem lokali w zwdązku .z._. 
Ję~ . lego gmachu. · ·· · · 

~ 

Z tramwajów. . 
(<>) N~ miejscu sU:,ryeh: w wielll. pu;ttktMn mfa. 

5fJł ustf!'\\'1011:? nowe srnpki przystanków tramwaj& 
wycb _ t nap1Sem wyląewie w ·języku polshl.lrłi 

_„Przystanek tramwajów miejskkh''. . · 

Pierwsze posieil~e'llie polskiego "1ydzialn 
· · ka:rnege. · 
(o) Wczoraj o godzinie 9 rano odbyto ~Sę pilel"'W· 

sze posiedzenie publiczne polskiego wydzfolo kal"­
nego sądu &kręgowego. 

Posiedzenfo· · ofw<:irzył sędzl'a przewodnkzący, 
Fran.eiszek S.zymnński. _ Se6;1:1 odbyła sdę W, p~ła~\11 
I\rasl'ńskieh. w tej samej ssli. w której za os!utnfoh 
czasów rosyjskich odbywały się posiedzenia UI d& 
pnrtamenlu karnąo b. rosyjskiej iz.by sądowej. 

Qskarżydelem byl pr{)kurator d:r. Co-roll.;·· 
Pióro trzymal p. Kazimierz Sęp.iński. 
Rozpoznano 6 spraw. 

Pim:wszc }Josfofl.zenie polskiego wydz1'ała 
a.p.efa.eyinegł'.>. 

{o) Ph:rwg'u~ pc:sk<lze,n]e nf>w-o.-o.twóizcn~ 
po!ski-ego wyi:hialu apelaryjnego do spraw kamyeh 
t'.Miht:dzie c;i~ potl prz.ew. sędziego śh:skiego, 'jutro. 

s1~:ra-·wa. teatralna. . 
(o) W gfosnej sprawie zatargu l!Jięd::cy. a:rtystąi 

śUwicldm, a zrzeszeniem artystów·. teat!.'.U Rozmai!­
toiki, s~d pcrd przewodnictwem · sę<lzieg-o Bauerer-­
tza. po-stanov.il wez\vać na dzień ro~raw (3 lutego) 
następujących przeds!a\:\:foleJl warsuiwskiego ś:v.iata 
srtye;iycznego: Mieczysława Freńkla, Kazimierza\ 
Kamińskiego. Aleksandrę LU<l-0wą, Janinę $~ylli~. 
Knak-e-Zawadikieg-0. Józefa !•Likulskiego. Helenę 
Sulimę, J·ana J-e.nusza. · 

·Jako eks<perd„ powolani wstali pp.: Edmund 
Gasiński, Aleksander Zelwerowicz i Boleslaw 001"' 
czyński. 

Sprawy polskie. 

Glów·ną rezydeneyą potężnego rodu. Rai:h:i-wil.; 
tow byl już od wieków Nieśwież w Mińszczyinie.; 
~~-e . dziw więe, .że tam :-·Iaśnie ·zebrało się ,i· bi&> 
~ri:;~ ~n.t wsp:::m.ale erdn wum i ogromnej ; wartości 
~iązmea, o k!órych wspominają· dyaryu,.Cle sejmów. 
l p:rzywileje króló).\'. Ponieważ godności pierwsze;! 
w W. Ks. Lit. nie wy.chodilily prawie z rąk.Rzdzio 
wilłów, wielką Hezbą ald unę-dowych, uniwersałów 
i przywilejów królewskich skfa<l11no w warownym 
zamku nieswieskim.. Już w roku 1551, na · moeJ 
p:rzy-...-ileju krolewskfogo, oddano Mikolaj-0\vi · Ra„ 
dziwHlow:i do P'rzechowąnia przywileje mewskie. 
a konstyiuc~"ll 1'd'68 r. akt łeu nieodwofatnie. po-­
t•sierdzila,. Zbiory więe nieświeskie tnialy ~chara„ 
kler peńsh>·owego arehlwum polskiego. Ciekawe: 
sz.e:i:ególy, <lctyC".ząe.e owej eennej biblioteki,· :zna­
Iew można w m'<llefrkiej broszurce niemieckiej· pod 
tytułem: .,Pofaie„~her Bueehersr:nt·'. wy<iainej we: 
Wrod'awiu u K~rna w r. 1758.. Bfoliotekati: k$ia„ 
ięcej biblioteki nieświeskiej F. :Mach>nieki umie"śdt 
tam artykillik o stu-nie ówezesnym zbiorów. DQnosi, 
ie do jej powięl:szenfa g.lównie przycz:ynil się 
KardyĘJ.d Ibd:dwm. bkkclwiek wieiką ilość- q:i:ief 
po<la.rował j.e?:uik·rn. Pcd(!csi dalej sz.cze!!Olny zapal: 
k-olek-e~·-0nerski ks. Anny ;; Simguszków 'łładiiwill°" 

Asrm.iz-::rnytt l\folrnfo-...:ra. wej,_ która stwcrzyfa sobie prywatną hibifotekę. a .., próez h~go mcznie 1..a paręset dukstów kupQwait 
(o) U.rząd zcrovda publicznego, po '\'i<-y~ pole-N:.fa wielkie dzi-ela UO\\'O.CZes.ue. Próez:. tegl) 

siuehaniu wyjaśnień Towarzyst't":a przy~aciól _ nabyl Heimmd·1rn ·Polny Ua<lziwm księgozbiór po a· zgonie m<:rsz::tka Ylemminga. L!czho ogólna to:mów rrnkotcwa w sprawie uzdrowotnienia tego wyrwsHa, według M·zdrnickiego, mn:ejwięeei 14 ty.. 
przedm.iEścia uznal .za w;:;kazane przeprowa- sięey, w tem 3.000 duplihtów i paręset tryp1ika-
dzenie kanału stnJeg-0 do ul. Grodzkiej, a tów. C1dQ lę ksląinkę mniesu,wno na iyczęnle 
stardą·d prowiz.oryeznego d-0 ul. łLickiewicza; Hetmana w <Jellbuym budyn~u po-d wieżą zamkową i ustawic·no w galt<ryi o 14 oknurh. prócz trzech 

Mimo to kursy mfa:ty dużą zaslugę. uezy1y bcr­
,,·iem rysuul;:u. niezbędnego zwlasz.cza dla &lusa.rzy I 
i stoJu'zy. · I 

Dawny magistrat wypfacd jako zapo:rr:ogę na 11 

rzer'.z ~:uzeum 3.0CO rh. rocznie. 
Z us1mjędem się Ho;;yan kursy rysunkowe mD· t 

g!y szerzej rozwinąć swą dzfalalność i rozwinęły lf 
ją w mfarę możnoffid. 

dalej uznano za pfJtrzebne przepr-owadzenie okav<:Jych w pn-~.rndlm sali. Znelazly się tam rów· 
kana.in wzdłuż ul. !\foniuszki, kam'!ly otwarte, niei pcpin·sfa z brcmw ;mak.omitych męiów •. Nfo 
p-row.adząre przez ogród posesyi Szustra pc)- 1 wporninn foz donieśil domownik Ra.dziwilfowski o 
slanowiono po:rnstawić nadal. Pod.ięte będt! I kosztownym zl::.icn:e monet. który pr-zechowuJe ksią--I żę w skarb·~u. Zr.;)()czątkcwal go już wyżej_. wspo-­też śr-0dki ku utrz'.T.imniu w ezvsiośei trnszto- rrmfa:ny. k~n„~;er.;:: mewski Mikill?.j Rzd"Ziwm. W 
ków i r-0w6w na całym przedrll'ieśeiu. ·zanro- I sk~rbcu który ll'll. madlę zbiorów królów Augusta 
'ek•mvano · v.Te,·zcie rac~·on· In p „ 'b - · 

1 

n i III w Drainie am-:ywa „Gr.leims Gewoelbe·'. ~. ·k. • •• :>jś .- n- J. ~~1; r bs do-o.o V\i'd~t-. mieśeilo się Jeszr-ze okofo 4C-O wolumi.nó,w' manu.-o-z ·1 merzy·stc t1. n'llW5li1 ·.e ę ą pr.ze - skrypió-..-s·. przHóż.nych dckumentów i pr:i:ywilejów. 

Lecz. fon dusze · Muz~um niety1ko się nie 
zwit~kszyly. ale sią lU;\~·.::t z:mnkis!yly. łfowy magi- I 
:;!raf cofnął zapomogę 3.000 rb. od s:zere-gu Iat wy;­
µt:caną. a zapytany o powód. \\yHomz.czyt filę'- j 
;u.k to na edbyrem w tych dniach zebmniu ezfo.n- I 
kó\V Muzeum ośwfa<lezyt prezes zarządu. 1nż. ff. I 
Kcndratowfoz ~-w sposób doprawdy niep:r.awdopo-
dobny. . 

Oto magistrat... u:.pomnl.z.l wshrwi~ do bm:iietu 
mlejskiego odpowiednią pozycyę. Szc:zegolniej~e 
za_pcm,nienie ! 

stlnv.fone magistratowi. · _

1

1 które jednakowoż do f(•ku 1730 jeszcze. ni.a były 
upo·rządkcwane. 

Zjazd ogrodnik6~'. Podpadly fam jetlnak Ma-chnfokiemu h1iRły 
(o} Zerząd Tow. ogrodui-cz-ego warszaw~idego 

1
1 !~~i~z~n~~~~~~%~ic~;Yl~l~~iir~1\·e;:i:r:i:~i~ 

z~wkch:mia interesu~'~nrc:!i, że opróez reieralów; biblię, pisr.ną na pergamin.ie przed \vyrralt;;ienfom 
których wykaz był p-odany w popm:dnkh wzmfan- dru!tl'.L w języku ladńskim, gotyckiemi merami: .. 
ka-eh. o projektowa!lym zjeździe lutowym Of{rodlłi- Nfostety m~stępujące lata sfraswych zaburzeń 
ków i wlaścfoieli cgrodów. gu.ww jest uw7..ględnit krajvwych i co do nfoś'ltieskich zbiorów smutnie 
inne jes:zer.e temi;ty na czar:ie. \Vobec tego zarząd 8!ię ~pa!U~ętnily: W rdm 17~2 akra Tomieyana WY"' wozi B1h1kow izko lup \Y-GJe!·my do Petersburga. Tow. ogrccni<Cz-ego prosi oroby. które zamierzają W r. 1813 skarbi·ec pn.da diarą ·woJny. Cz~śc· zra-
wys~ąp'.ć z rderafami na zjeździe. aby zechciały zlo- bowanych do1rnme:itów umie-;;u;zrją Rrn;;y11nie w a.-
żyć kh s:rezzez.eriJ.a do sekretaryatu zarLądu Tow. kademii du.rhnwnej prawcs1awnej. Gabi.n-et num!:!:~ 
cgrud-nim::rgo ,„·an:zawskiego (ul. Bagatela. 3) przed matyczny zaś dctąd pozostał w Charkowie. Od ro-­

ku 1814"'-1836 s;:;czególaie w cwsie po-,n;:;fania •. tl:'a.E 
duiem 1 1u!ego !'. b. ci dawne polsk:e zrehiwum 334.~60 a'k!ów. Mimt> 

aby zajęły riie więcej. jak 15 minut ml su; czas _;;~ · fi li - Śri jlOWit:' lnyrh będą p;-z.edfoż.one szer.szCL.!U ko-
lllli.e~O\\i da z&!wlćL"dzenia. J 

Ale d:ifoić sie temu n!e mdna. Pr-zy uk1arla­
n;u buJ2e!u m'.el~i„kgo pi:mi~lil.ć irzeba o lylu 
ui:irozmr.Hszyeh zaprimogach. osobistych i nieoso­
bist»ch. z z.apomogr.mi dla baletu i letniej operetki 
na ~zele. źe d-0prawdy i.rudno z.apamięlsć jakieś 
tam ll,hu.cum .r:z.eruio.sl i jego 'kursy rysu.ut.owe. 

Wobec n-awalu tematów 1 ogrankronega emsu 1 tych szal-0-nyd:i strat do ilzi~ dnla zbiory nlcl.wie-skie 
trw.nnia pro,il'kiowa.nego zjezdu. zarząrl Tow. ogrodu I ~b!Hują w birie kruk:! i zawieraj!]. wwost beuerwy . 
ni-cze-go po-Określa. że reieniy \i·inny być treściwe.· j materyal dla ba<laf;zy m:stej przesz.fości. 

l iostaly ma. być przemaczany na dyskusy~ . T 
„~ 

.i.;.· 



Dział kobiecy. -
Kubiety w staroi~tnnśct 

I. 
Twierdzenie fao:rety'ków sacyaiizmn, ie 

wyzwolenie lufl~koi.t:i :u.iem.otliwem ,jeąt bez 
spalecz.nej niezaleino::ki · i :równ<0upravn:1,ienta 
.obu ple!, posi~:da ,iupelnle 15lm1~u~ podstawy, 
l.!:\gad,nienie:m tem j&dnak zajm~l\·aó f!ię nl!. 
teraz nie będziemy, natomiast, znając t:Jbeenf;} 
5po1ec";;,_!J i towan:yakie poloteui~ kobiety, 
przyjrzyjmy si~ jakie stan.owisko zajm-o:wala 
ona w czasach pnedhistorycznych, starożyt­
nych. 

Uchylenie zasłony, pokry'Wającej zamier~ 
ehl~ d:deje ludzkości, :eawd:dęezamy· bada;, 
niom ,Bacliofena, ~lora1 Lublocka1 Morgana, , 
i wi@ht innych. , ,, · · 

Wedlug badań Morg.!'rnlł, u ludów pier;. · 
wotnych istniał system ,,dwuosobnikowe.go~' 
łatwo :rozwią.zalltęgo m'1lżeństwą, na, jesicze 
:z;a@ :nitszylll &topniu d:z.iko~ei w obrębie plę.­
mieP.ią' isinial ~tę,n obcowania p?eiowego, nie. 
'.tnaj~-cy żadnych <1granic:i:eń, ta jest, te katdy · 
męiczyina naletal do każdej kQbiety i odwro.t,,. 
~~ ' 

, Wedlug mytu, Bra,luna t<maty byl ~ wla- · 
sną córką Sarasv.aU, bó,g egjpiikl Ammom był • 
m~:iem swej matki, Odin ożenił ę.i~ z córką 
'wolą Fryggą i t. d„ t t. d. 

Ze wzrostem cywilfaacyi coraz energiez- , 
niej iakaiywane bywa obeowanie pldowę 
międiy rodieństwem, powstaje nowa grupa 

· rodzinn~ w której d<>minującą rolę odgrywa I 
matka rodu. D;:ięci mężciyz.n nalet.ą d9 rodu , 
sw:"eh matek, gdyż wedlug matek okre~la się . 
pochodzenie. W ten sposób powstaje 11ma-
1ryjarehat" - prawo macierzyste, w ~l<5rem 
matka !i;rnt glową rodziny. 

W w.~tryarcbade',~astępuje zupełne irdw. 
nanle praw kobiet ! męf,ci)~ł:n: zMiadają 
W!:pól~ie W f~dr.ł~ rodu, wyblerąj~ WQd~QW 
t t. p. ' 

, Eerednt, 6p1 "Qjąo Lildjów, kMrey- uin~„ 
waH prawo macierzyste, ni,ówł m,iędiy !nnee 

, tni 9 „~pytftj Ukije:iyka kim jęst, a wymiei'łi cl 
w .odpo.wied~ swe własne hnłę, imt~. !l!Wtl) 
IU8tki i t. d. w linii żeńskiej. Co więcej. gdy 
wdna kobieta wyjdzie za mąi za, niewolnika, 
drled jej są wolnymi obywatelami, gdy Jed:­
n•tk wolny obytvatel ożeni się z cudz_oziemką 
hb weźmie naiożnkę, eli:oćby naJwytszą byl 
:.v państw!~ ooobą, ,dzieci jego będą pozbawio-
ne .Praw obywatęlskic:h". , -

W , owych czasach , pańowalą. wspó.lna 
w!a.sność i prowadoono go11podarkę kofnuni· 
styczną, którą kierowała kobieta, będąc pow„ 

: 6:tecłml$ &uuiowanit. będtte $f$dzl11 i roijemeą, 
a eięi!ito nawet 5pelninjąe obowiłl.zki kąplatl• 
1kle. , 

Nieuznawana wówc;i:a15 ,,płlfrim-onium'1 (-oj„ 
eowlzna), lecz „matrimonium~', nie istniał uPa'" 
~r familias.- (ojełec rod?.iny) .lecz ~,111:łlJer fa„ 
millas". Kobleta uwataną byią i11 nietykalną, 
ili.atkobójstwo bylo najcięższą zbrodnilh pobu" 
diając!Ji wsiy.stkieh mę:tcinm. do ięmaty. 

Prawo macierzyste (gynekolmrnyn) p-cr 
, i'Y~zeehoem bylo u asyryJiezyków, ba.btlo!lezy ... 
ków, egipeyan, greków w okresie 1n·zedbohfl„ 
terskim,„ u mieazlmńców nam , przed .zaloiee , 
·n!em. Riymu, u gttllóW, ~cytów, !beryj>Czyków, 
ge:r.m.a.ućw x,a ezMów Taeyta 1 t. p. 
, l\oblety w owyc.b czasach, ramię ,w: rami@ 
1l męttezyznami~ pnyjmowaly czynny udział w 
walkaeh .~ aąii~dniemi plemionami. , . , 
· Slynńy •podróżnik anglelalU Livingstone 
~wierdtil, ii wśród murzynów, mienkającyeh 
w g!~bl .Afryk!. panują. do dzid podohne :ewy.. 
~zaje. ·• 
_ ,,Na wybrze;tacb Zambeti r-' plne on -
odkrylem siluy i pi~lrny i\z,ciep murzyński ...... 
Balonda, gdzle kobiety ~!mujl! upnywilej1>­
"Wane atancyw!ska. Zasiadają one w :radz.ie. 
Wody człowiek, tenląc się, pn:echodd do wmi 
i-Onr : i zobowięzuje , sl~ doatarc~ać tę~cfowej 
'lłWej do konea jej tycia dnewa na paliwo. O 
ile prz:ychodzl do rozwodu, diieci iostaJ~ w.la· 
inoAeią matki. Natomiast }tQbie~a musi do-

, starczać potyvdenia. mętowi. Czasem p:n;y„ 
eh-odii. do m.aJycb eprieezek między męiezy„ 
~ami ! kobietami, w razie jednak jem m~!­
ciyzn~ obrazi kobietę, bywa dotkliwie kara· 
ny, bo„ •. :na' io1ądku. Mętczyina taki wraca 
dr; do.mu, by s1ę posili!'!, tymczasem ~edna kD-' 
bfota odsyla go do drugiej, ale Ję~ć :o.le daje. 

Zm~ezony i gfodny wcbodzl en w nnjlud„ 
zU(l!sz.ej częłcl W1'1i n;,, drzewo 1 :talo~nym gio­
~em Ul.Wodzi: "Slurhajciel etuchajciel myśla· 
tem, te oienilem ~i~ i k-obietami, a to są; eza­
rc0wnfoe ! J~.iitem kA walerem1 .nle mam a.ni 
led:neJ tóny'\ 
, Wt!;ód wielu plemfon Afryki pra'o/o spad„ 

lfowe opiera 111ię do dziś je-3icie na macitnyn„ 
stwie. Ojeoatwo jegt obo~ę,tne-m. 

W mJar~ s.po-le'Czu,ego i ekonomfilzntl'O 
r'°z~·o:u, wzrastającego nadumiaru pracy na 
prnrwazy plan wysun~la. sl@· dilah1.lnc!6 m~~ 
ązyzn:v. 

W o.krł.l'!ie& prawa ma:cliarzyst~go, htnid 
:zwyeiaj, i! ezfonlrnw!e rodu dzlecizkxj'li po 
nnadych wyłącznie z Unii macierzyste!, gdy 
taś z czasem mężczyzna !'Il.awal się w1 aśricie-. 
tero stad, ziem4 broni 1 t. p.1 powstało mal~ 

ii;ństwo 'dwuos.Qbniknwe, ~ .ktelrego zr<>dznne 
diie·o.i~ byly łch wlaMemi t iwolna prawo ma„ 
eierzy$fo ~nika}Q i whfow~i\ nalnmltuit wy3u,„ 
wal-o się prawo ojeow::ilde. Mękinnifl zal~ 
iafo by n1iee d7-1eci wla~a 1,prpwe0, które , 
by~yby dzieducami, jego wlasmośel. NMtę-­
p-Owalo ogrąnicz.t1tiie stopninwe dotveheza$o„ 
wyeh prąw kifbiety, priedewtiiy&tkiem id 
mę$ein:n3 ubronit ionfe oboowłlnia .i bmy„ 
mi męićiyzmimi. Sobie :natt>miąsit nadttl ,prt\" 
wo ufrzymywania obok swojej i~nl', tylu l'll'i• 

, lotnic, He na to środki jeg-Q watęryalne p(}-1 
zwalały. Licine tego dowody mamy w starn­
iytnej historyi. Priykl~dy te~N rodząju inaj­
,duj~rny i w Bihli!, U· ~yd-Ow tony porywano~ 
kup-0w~no1 lub ot;lslugf węJrn~ Wieiobnhtwo 

. kwHnęfo. Najwięb:11ą, i}o~ó ton, wedlu; $się-­
gi królów, posiadał król Salomon ....,.. mi m:nlej 
ni więrej tylko 700 ton i 300 naJvżnfo. , 

Bebel utriymuj~, te i zapanowaniem wl!!-­
sności prywatnej p-0dd~nistwo kobiet i ich nie--. 
w-0la oostaly przyplee-zętow·ane. NalfStąipHy eia„· 
f!Y pom!atanla, a p~wet pogard~aula kobletq. -

Z nastaniem wlP.d&)I' mę~ezy;u.1. 1 kobiety p0w 
z.bawione iostały dawnego ;wego znacienia i 
~bmowiską w r?połectet111twie. 

, Pat.urwanie prawa maeierzyslfgo - pi1~ę 
·.nebel ....... odp-o-wiad~?o komunlzmo·wi, ·rów ... 
trnśc! powszechnej, powstanie prawa ojeow„ 
skięgo odpowiada!o iapanowanju wlasności 
pryw~tnej ł jednocieśnie ucisku i uiewo:U lm„ 
bjet. ; ~-,, 

Na :Pefoponeile, w Menach najw~eśniei 
małrqtft'.hąt imstąpiony ws!al 1ui.tryarebatem, 
:ruiJdlui~j id przetrwa} w Spf\rcfe. 

Pnytoc;!:ymy· tu pewną legerid~ sparlan$kf!, 
charnkterrzujęeą. óweiesut c:i:al!y matryareh1h1 
w Sparcie. 

Pew.nego razu spyta! grek spa:rtańezyka: 
jnka jest, w Spnrcle kara za ?:lamanfe wiary 
mt1Iteń$.ldej? Nn to &p~rtat'lc-:i:y: , ~,cu<fam:,flmi2 
ęzel u, nu nJema cudiolósłwał'' .... Cudzo„ 
ziemiec: „A gdyby jednnk się inalazlo?" .,._ 
„Wtedy winny mnsi za kar~ ~ odrze~? żar­
t9bliwie spartal\ciyk - d·ać walu tak wielkie­
go., by glow~ mógł 1ię.gnąć pr~ęz Ta!get i pit! 
1 Eurotłisu. 1'. - A ną J:apytanJe uhlwlonego 
Frek~: ,łJaktet to wól może byd tak wiel~ 
ld?-od.po\\'iędzial ~PłH'łftńczyk UJ ~miechem: 
,.A jaldd w Sparde mote s1~ umletó Gudio-r 
ló~twa'1 ? 

ą;pa;s .t _z 44 k. 

. Kobiuty po · ie no~czas woi!IJ. 

Mat~eyal;r w powytszeim i:naf\'r..eniu ~~loty nad­
syJać do 11;a~adu pqląkfego Jłl'clliwum wojennt>go 
R"rak&w, gmal'h a_k·a.demfi umiejęłnoki, ,ul., Sla•w­
kpwsk~ 171 allX> do komitetu polskiego archiwum 
wojennego v:e J4wowie (Lelewf!la ii). , 

~fową j!ł ie~ i:11ktach1ó na l'f(rn , ~e7legó1nych 
delegatów, którzy z ramienia polskiego arćhłwum 
"·<ilennego '\\-SpólpracuJą w , rófoy~h miej!!{'owo.­
ś-ciacb na z.iemi(łeb Mlsld~h. or~ wgrttnicąt a litó­
rrch adresy wslu1~e- na żądanie ilal'Z~d. , , 

Al."<!hivium wojfą11Je tiłw~n·zy w trm r~ly 0$0bny 
efh:~~1mr dzkl rtla maiąey!lb si~ nndt>ylł!e Mtrnmen-. 
Uiw. kMrę -pastuźą d-0 wy!Janł1" d;d~lii o ddal~lntr 
śd lło·biety pol~lrlej po.dezaf$ wojny. UtWOl'Z·tmy 
pótnie-J ltomlt~t redakeyjny. w ktd:regl') aklad wej­
tl!} rep:rel!enl!intki w~el\Jfoh ld~runków i d"hdów 
:f!nrny kobi~ej ;i r~tJi~ wojęnn~·m. zajmlą sle w~ 
Q,awfifotwęm l, . .,, J~eyduję Q formie 1 lr~f pny„ 
::lego dzieła. które odpowiedni.o ;i;asllont i popar­
t~ pnl'lf. ~le llipolee!:łń$łwo. stanowM llę<łidę trwę~ 
ły prmin~ pracy odrodi~nioweJ Pol,5lfi". 
""'1-i~IX ;., . !~~-,!!i . I gą ,.,.1#11 

\.Jakazówki ogrodnfozs na Styczed. 
Or r 6 d o w '(l eo w y. ~biem~ gnJaida «>w.addw, 

fll drg$.lwaob wysokit!h, ią pnmoeą noiyę ną tycz.co, 
oa~di:<inych; oru Pier§cienfe~ o.bh!j11tę ch~nlde gą„ 
łą~ki z których wylęgają si~ gąsienice. · 

O\\;jać pn!:1 drzew młodyl'h. ~łomą, trzef.ną lub 
jalow-rem, w ra:z;ię !}µtęgo śp,jęgi.i; aby iają-ce kl:i 
nię. ogryxly, · 

Strug?.6 paliki, etykfoty, pleae ~Yld wierz~ 
howę, robić m&ty na his[lł'lda i z lffiWQdt! b.. dro­
giegn l!'iZpegdu. utyw'tló efonld drut. 

0 gr Ód W il r I f W n y, Z kot\eem mię$flJ"P.. 
zalo*yć inspekta c1tmle pO'i:l plerwaie :r'f.Odldt'Wld, 
s.ataty, karot~, kcJe.tiary, lmpustłi> ~4.llery i kopę.. 
rek:. 

Wffllł<lzi~ ko1rzenf~ ail!'1:11wiu, pf etMtsizld, si~zy.. 
ph1rku. cy)Mll'yi. Jt\k.() mrit) na U!!JpierwtiM $tiltiłt. 

W piwnicy prteblerae wr.n;yw;, ~ebtilę: ewocę, 
Ogr 6 d , 'kw~ a to wy. S1kl!!rnh=i stara.nnle °" 

gn:ew,ef.11: w l!i!·mny(lh łemper~htrę trzyma~ a ..... 6 
łtep.ni lł, w e!ep11trnhl.eh l)d rn...;.1s. w MCY łt>m„ 
p~r~h.1n po·winna bye dwue nii!l~. Sprawdzić 
ę;pis roślin czy są wszystkie. Oc:r.yszezt6 !;"\'śliny ?~ 
wnilycb i żółtych liści. Forsować K{}UW1'lfe. hya„ 
eynty, bzy. bul<leneie i ?Zlil'e. Mnofyć rośliny kiom„ 
bowe, szczepić róie w dcm!-cik1tch. wysiewać bego-
nie itltn@. · 

L. Enł1u11kow!lltd. 

--

mi na kilka metrów; odkryli ehodni'k, wysok\ 
na C'l.te.ry metry, such~, pn.e\vie·\vny, wiooąey 
w gląlt. Pionierzy zeszli 16 metrów p-0d ~ie. 
mię, gdiie z1uiletti rąly ę~ereg izb więksrtycli 
i mn.iejSrtych., wykutych w formncyi kredowęJ. 
Pod W$ią, zestrzelaną w gru~y pnerz pocj'§l~ 
n!t:~przyjaeielslde1 in~lęzjo110 w iiemi drUg'll 
wiei, i glówM ulką i U~nymi bocinyml kru~ 
gąukam1, wiodą-cymi d-0 sal -podiiem·nYdt. Tli 
mogli ?ię obro.ń!ly dos'k<>na le zagosipodarowa6. 
Nie tylko ranni, łlle c;,ile. o<ld~i.nły wojskłł mo. 

. gly ifę tu &ehrnmć i b~plę~uję pę<WJć iy{"ię, 
cbocid nl! iiemi sr.alłll &rkan pocisków. 2adna 
z najpotężniejszych bomb' nie była w stanie 
przebić sklepienia kredowego, grubości 16. 
metrów. MnóS'łwo podobnyeb l!'atalrnmb t·st. 
nieje w CJbs.w.rze n!ł<l 6ołllmą. Więkc~e sale 
s~ d-0~ć wysokie, Śt'iany ich :ribięgają ii' Y gó-.i 
ry Qstrym lukiero~ jąk w gnty~1.1-• .PlJwl-etn~ w 
n.ieh czyste. 

Przypus-zezenia Md<" daty powstanfa tyeb 
kat~kumb są roimaitę. Jedn1 uc.ieni ę:;ą<l"Zą,, że 
pochodzą one :z cza,sów starożytnych, in.ni ud·. 
1foszą ich budowę do średniowiecza. Pod-0bno 
w k~takumbach tych specy~lnie w tym Cffflu 
il.nidowanyrh, cllronUi iiW>oje fQdl.iny Nęwrg.. 
vvie, ldóriy staczali długie boje J. legiami ~ 
zara. Później w ezasie wędrówęk "lu<lów w po­
d~ieroiach tycb chronili $lę A!an-0wie, Wan„, 
dalowię1 Ęurgundowłe i Frankowie. Vf w~ę. 

I kach średnich zaś kryli się tam ehłopi, u~ę.. 
, kaJąo ];>'n;~d rozbójnictwem ryrer~em. 

Ja\ j\li d<mo~m~my, w Pawill ~m8rłtt. ftł&- · 
daw!lo inana pr()rokini, pani Tb~b~s. Pmna. 
par~·~ld@ pmhvjęcily jej Qhs~erne nekrofogl l, 
artylrnly1 omnwiaJąe jej taiemnicie występy 1 
priepowieduie. W jednym z tyeh artykulów 
czytamy; 

Było tQ roku 1896, w salonie d„rn Pripten 
ra,.w Pgiryiu, i11any p!-sarz, Dumas mloi:biy, 
W'f':rowadial w pary~ld •wtat tQwarzyald dam~ 
o kh5rej darię prwoci.ym rozpowlai:!,al nerokoi 
a któri iarai W pi~rwszym dąip $W0if) oP!llt 
bll~~l'ltiłfl'l ·wnhwu1~ o.4byla Dieiwyklq próbt 
~węj ,,sztuW''• 

Mianowtcie 11n~dstawfono j~j muld:ut_ d• 
?d1.1res, ldóry w koladl towariyski-ch 'PMyła 
oc'lgrywal wybitną ro.lę~ ale. o którym n!.kt ni~. 
wiedilal, is ma on iamiar wybrać $i' w po.. 
dróż naukową dla badań geografkzny{!h. · • 

Gdy proroldn.! i1m:~lą oglądać jęgo r~kę, 
ełwt.adczviD: 

...... Nie wybl~raj S:ię pH nigdy do dz..l.. 
ldeh. Posiarpią paną na lmwalki. 

Marlłh: -;wskociony Qd priwiedzifth 
..... Wprowadza mnie pani w r<>dclw. R1 ,,, 

czywiście bowiem wybieram ihl w p!Hirói d.6 · 
dzikfeh1 

Wii;isiciktt wyjdniln,, tę nn d!mii muld.-
za urnk hiierel w dalek!m kraju., , 

Di Morelll wyruiiyl w świat. Wkrótce pciF 
tem do, Parytą -riade1:1zla wie•t o jego hiiereit 

W owym czasie pn>rokin.1 naietata Jut 4o 
osobHwQtłcl Paryta. 

Na drugi dzień po JeJ występie w safonit 
d~ra Pripiera, w „Figaro" po1awil etę entuzya."' 
&tyczny artylml mfodsiego Dmna.M, odnm1 rl)P 
biący i wieszczki znakomitość.- Jak-o bliiko 
50.l{ltnJn ltob!eta, wyłoniła się Q~ nagle i :ną.~ 
iwa!ą ai~: madame de Thebee. 

Swbit Za!?iąl ku niej płynąó. SzU kftplta. 
Hś~i 1 , k4italJ s-ohie wróiyó, szli oftL·e.row!e ,~ 
pytali o ew~ lo$y, a »ajbard1.ieJ siedl świat 
teatralny. 

Nawet lioronowpne glo"7 nie pom!!;aly łl.!fll! , 
ft.O, by iwróclll Iii~ do glej o pn'@powiednię, a 
Paoll przewodnik' W$ZY$łkich ksią*ąt po P1ry.. 
tu, op-owłada w iWycb wspomn!enind1, te wi­
~yta u pani de Thebes z.ąws.ze nalt::Wa ® 
uieurz~dowego prognunu. , 

, Co- ro'k w!ęsiczk~ parss'ka wydawąlą ~ł!t 
l~ndar~ i przepowiedniami, które w §trę$~t'ie9 
niu karmiły prasę ralego świata. A ·poniewa$ 
madame de Thebes zawsze strasznie duw 
pp;epowiadala, $pelnilo s.ię niejedno z iej p.ro-
!{\ctw. , · , 

Ona sama s?.cz:y.cila się tern. te przepowf e­
dzfa!a limieró króla Edw~rdą Vll, króla bel• 
gł,i5kiego Le-o,P'Qkl.a oraz. prezyden,tów Faur li 
i C~rtmut. , 

w j~l ualmttnaclnt- z r. 1912 inajdujo słc 
O~ywat~lstwo honorowo dla Rutow&kierro. 0 nu~tryackhn ctomu panuJą.cym następuJą.aa · 

&1 * pn;~powlednla: · , - , · 
lia-da, iniHtil Tarnowa jednomyUtnł trnbwalą, 

fl(IWziętq na ą;pecy11lnem polłledzenlu pówHida -ra9 
doin.St powrót d.ra 'ł'adeusia Rutow~kiego i n!tiwo~ 
U. a ti17..ei~e wiel1~ą ~aJugę I wieUd pnyld!id. fąk! 
i jego ttmnt#lnośej prz~~wleoa. m!MOW!Ua SO, oby. 
'\\"'Alelem ho·norowym m1ub\. 

Katakumby nad Eomm~. 

„?{$iqżę, który na troJt c:i:ekn, nie będiit 
Pf!!lO\'\'al, a w je110 miejia'Ce b~di!e nfłdiH ml&> 
dzhm!ee. który obęcµle nie myśli o tem, t.e· 
dcijdiil:~ dn rządów~·. 

Slo"'a t' tprawdzU;y 1t~ WQbt?C '!1mer40>:. 
wan!e1 arcyk$f ~ia Francłszka Fenłynand& ~ 
wobec w~tąplenia na trnn cesarza Kar<.Jla. 

TaJ\fe wojnę świato\'\'ą prz~powiędi!tifa 
iS(łrthh'ka ,,Germanią•" iaro!e~C!t\ Inte- . pan! df) !hebes, ale w1;y3tkie je; prnr~etwę vr 

H'IU!ąey artykut o katakumbach, ~dkrJtycb tym kierunku p-o\'\«łarialy się prawie ro rok-
na, tereni~ walk na<l Sopimą, z IrtóregQ lH.Xli• a do· tero były d'04ć ogólnikowe. 
jemy cie.kaw·size wyjąt:kl; Ciy $ł\lr'ft wtenyla w swą ntukę, n:o '!.ft• • 

„Kie-dy stra!nliwt p-0ciski ang1ebkit ł domo. · W katdym razie, ikorr, tylko. ro1.m0o' 
francuskie znh~czyly wnelk!e oslony na !ro·n„ wa zesifa. n« przekomrnle, · pa.ni de Tbetiris 
eitt pł1.·miuiy n.!~mi~c~y ui·rięU wkopywad bronna poglądu, te sztuka wróienlłl i ręki je•t 
lrię po.-<! ziemię, aby w JeJ gl~bi. \lrz!'l-dl!l;i4 schr-0- uml~'ełno~oią, .kh)r4 .n1utka JX!WilUl& w.Aa~ f 
nhik'fl dla nrnn~·eb i dlii odditlalów renrwew pn~yj~ć. 
w,yeh. Ledw.ie jednak PP$Unęli -sie w glqb zie. l -



Nr. ~l. 

To OW'O. 

Z haJek iapcńskich. 
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Ilota:ru•) ' 

Na środku pewnego duże.rr-o stawu rós! ·l 
p=ę1rny kwiat l-0l·o::m, w którym ~11i"''-""ka1a cała ' 
rodzina świetlików: ojciec, matka l córka. 

· Córeczka zwłaszcza, zwana .. rhisai Hola­
ru". (tz~ li mała Hntaru), by!a stworzeniem 
przernHem. W wi1w1ory ]}ogr;<lne, a piękne 
przeehadzala się zwykle po duzym liściu loto­
su. kt~ry ''Q·daw11J · 8ię ,Jej być ogriodem naj.: 
:\\':»pamalszym. · . 

· Częst-u z lubością przysiuchiwa!a się lrnn-
_cerlo,~1 ~ab, mieszk~·1~c'w tego samego sław~.· J 
A gd:; lMrdw był-e c1emno, zapalala S\'l.OJą I 
lampkę, która plonęla światłem tak cudnem, · 
·te p~wPt sam księżyc cb-owal się zawstydzony. 

. P"Piewai ted:v mala Hotaru tnk mila hYła 
panienką, przet-0 ~ie ~adz:wi nik-ogo, ie ~a;ui-
11 -.i~ iinko!a niej od zalotników. W eia<YU dnia 

• } 1 <0 
a"''"' „ )jfaJ się d-0 niej ia<len z nich. A także 
v.·ierz>0rem, gdy rnzmarzona w mieszkaniu 
swem pirzebywala; f<yła samotna, izdyz wó\v­
ezas nie dojrzu] jej faden z zalotników. Sk-0ro 
tylko }e<lnak zar>fłlila f'wą lampkę, wiedy -
aeh, c-o się wtedy dziafol Wtedy r·JZpoczynnl 
się na!ydrn1iast rueh wi-eke ożywiony; wte-dy 
~słychać bylo nie<I:stanne hrzęczenJe, bzykanie 
i mruczenie; wtedy n1e b~·Jo końca furkotaniu, 
trzepotaniu i cykaniu; wtedy przylat~„wali ci 
wnyscy, co piękną Hotaru pojąć pragnęli za 
~-·!:ę. A między nimi - motyle, chrząszcze, 
psz-rzołv, nmrhy, slowem - przed:i;fawieiele 
wsz~'stkkh rodzin owadów skrz-:dlahch. z ktć­
oryrh !rnż-dy coraz fo innemi popls~-·w~l się sztu­
kami aby tylko pozyskać względy ma!ej Ho­
'l.!1.ru. <'na_ Jednak pozostala zirr.na i nieprzy­
stępna. Wprinvdzie radow~la się, a nawet du­
mna była z tego, że tnk wielu ma wielbideli. 
Nfobav1tun Jednak gnie\vać ją p-oczęfo ustawi~ 
.czne natręctwo, tembar<lz:e}, że skutkiem tego 
nie miała jui chwilki wolnej d-0 _od·dani.a ::!ę u­
lubionym marzeniom wieczornym - marzy-

. cie.lku bowiem byla ma!a Hotaru z urodzenia. 
Posfa;10·wHa wie~ uwolnlć sie od WS'.lystkich 
zalotników. ~ L 

Dla!eg'.:> ośwfa!dczyla im sfanowezo: 
"Jednego z was poślubię cbętnie, nle 

pod jednym warmikiem: Ten, ti. !ko będzie 
moim mężem, którego światło con.(l.jmniej .bęQ 
dzie lak jasne jak moje!" . 

Usłyszeli to wszyscy i rozb!eg1i się po­
spiesznie, kaidy sw-oją drogą, na poszuki wa~ 
;nie takiego światla. Każdy Pra.gnąI pr~ed Ho-­
faru stanr:ć. pienvs:z;y ze z.cfobyczą. Każdy 
pragnął jak najszy bci€j osi~gnąć ·swój cel. 

, Gdziekolwiek poiawi!o się świaUo, tam zag 
fornicy pędzili na oślep. „Chochc" {ćma) byl 

· :pi-erwszy, który padl -ofiarą. Przez otwarte .o- I 
kno wleciał byl do pokoju, w którym pewien I 
1iezony przy świetle lampy nad wielklemi 
śl~t·zal księgami. Uderzy! prosto na lampę i ·.I 
o szkio rozpalone poIJarzył sobie g!ówkę. 
Mimo bólu usihrn·al d·otrzec do samego pło-­
mienia·. Po długich zabiegach udai-0 mu się 
"l.vre5zcie wleźc przez otv:-ór w palniku. Lecz 
wtem - stra3zne! - płomień zająl jego 
.skrzy<lelka; syk jeden l drugi i - motyl _padł 
marhvy. · · 

Pod-obny los sp-0ikal tysiąc innych zalot~ 
ników: je<l ni ginc;ili w ogniu i.aJerki, drudzy 
w plomieu:u śwlecy, ilmi znów wpadali do 
()C'ZU ludzkich i tam znajdowali śmierć.. Mlmo 
to wciąż acnve nadiatywa1y chmary, gnane ią­
du1, aby zdobyć świlelko jakie, a przez nie 
Hotaru. 

Dowiedział się o tem wszystki€m IDa~ 
:ro**). i p-0m~ ślal, -że piękna mu3i być Hota;; 
iru, gdy tak wielu zalot.ników nam.fa swe ży­
cie j ginie dla niej. Więc pewnego wieczora 
ndal się w drogę, aby zobaczyć tę, dla której 
ginęly tysią.:;e. ·Droga byia niedaleka. Mie· 
szkanie ·jego dzielila r~d Hota-ru przestrzeń 
:zale-dwie ośrn'u kwiatów lotosu. Gdy ujrz<1ł 
łlulm;u, byf olśJ.iony do tego stopnia, że za­
wródl coprędzeJ, aby do r·odzieów Hotaru wy;. 
skć swata. Zostal oczywiście przyięty, tern 
bardziej, że mógi 1,u·zynić zadość warunkowi 
pięknej Hotaru; posiadal bawieni światelko 
irówn'.e śHc.zne, a nadto hyl mfodzieńt'em u­
rudzhvym. Niebawem leż na:;tqpllo wesele, 
wyprmYion.e z ogromnym pnepychem. żyli 
:szcwśliwie aż do śmierci i· licz.nem cieszyli 
się P<>tom3twem. \Varunku jednak~ że kaz.dy, 
pra,,.rw-cy poślub'.ć ledno z ich · rndzefistwn, 
;poslad,ać musi świut~lko przestrzegano. odtąd ! 
bardzo ściśle; uznano go wręcz za prawo ro~· ! 
dzinne. · l 

Dla tego też, gdy wiecz·O'rem owady skrzy­
clate dokoła lampy bzyka]ą i giną, zwykło 
się mówić w ~lapo'.\!i: „Zginlłl zalotnik malej 
Hotaru", - all.le Hoturu wy5lala swych zalot­
n'.kćw po światlo" •.. 

*) Hotaru - świetlik, robaczek święfoj:::ński. 
**) Wtiro - Hi - ogień, taro syn, czyli 

..syn oguia", albo świetlik. 

~iebywala i n!emcżliwn na\'n:t gdziei.rrciz.;ej Je~ 
dx_;chłrcnno:Sć ;- s:ne-rykańskiego ,,·.ykszttieenis 
szkclnego już w cz;;Śie pokoiu ;;!:nowila częsly, Ił 
()biiiy .i.naleryal do dl'w~n w Europie. 

OOOZTNĄ P O 'L S K T. 

W szkoła.eh ludowych i średrrieh w Stana-eh Rozumie się, it spadek kursów w dniu 21 
Zjednoczonych, uczy się wpra\vdzie hf$loryi kr~u grudnia po cg•~:.SZ€nhr noty przybrał jeszcie 
rodzi!rnego bardzo szezegćfowo. mttomi.lllSt ·st~sunki OStrze-lsze form.-. . 
europej:;lde Zbyv;·a s!ę W spollób najniemnliiWsży. C;la afera" przyp-o mina Ź:fWO za~ŚCie na 
Obecnie można się b~;Jo sp-0dzievvet, te-· na popra- ',! gieldzie p3r;,-skiej. Wówczas z.dolał · pewi-ęn 
wę tych stosunków, szkołaych w Amerycę wplyn!e 1 tamte}szy spekulant dzięki swsm: dobrym 'sio­
tera.żniejsi.a wojnn, .· rozgrywc,jitł'.a się w Europie. '.,! sunlwm z krókm .czarnogórski~ częścią tak~ 
przew.o:żnie na podkfad:de hisrci:~rcz.nym. że Eiię tuk 

1 
że na Jego rachunek ;mgarnąć milionowe zy· 

jednak nie stalli, nahepszym dmvodem są °"Jpowie-- I ski. Ról.nica miedzv dera was~yncrtóńska a 
<J„t jr.kie na swe pytania otrz;nn~l od ucr.niów pe- I paryską p{l!ega n~a iem iyU.;o, ji; ;,,();.czas Pa~ 
'vie-n profesor gimnazyzley llmnsbJ.i.sldegtJ Z:;d10-. l ryz obawiał się wo~ny, obe~nie- uiś Now)' ,Jork 
du: ł obawia się - pokola 

..;.... Kto jest Joifre? 

- Glośny bokser. I 
.... Kb jest Lloyd Oeo:rge'? 
- Król angiclskt i\Yydawca .,A!Iaotie Monch-

1 
Jy" ~ Mąż stanu, który zginął pcd~as katastrofy 1 

,.Lusib:-:tii", parowca ameryk2.Iialdego. bcmhm:'do­
wunqo przez angieisk~i nc~-

W Pdtrsburgu za1oiDn.o Bank lwlettJ.derskl. 
d.Ia hand~u rosy.~skicgo. V:t-śród zafoźycieli i.e­
go figuru~~: Van Gil~e~ \"an de~ Pals, J. T. 
Ble.idensteln, baroo A. „\... Buxhovden. E. D. ~ Kto jest AsquHh? 

._ l\1iasio \\'e Fmnc3i. 
- S:llonill'.i? 
- GJo§.ny skrzypek iindyjski.~Prezydent Chi'l'l. 

l van Walre, JL E. ter Meulen, .M:. Poljak~ F. W. 
rstachejew. 

- Lord KHrhener? 
- Ambasador niemieeki w Stanach Zjedno~ 

nych.. 
- Gdzie leży Polska? 
- Na granicy Azyi i Japo:dt 
- r.o to jest Polska? 
- Miasto ,.; Chinach. 
~ Rumuni-a? 
- Prowincya wlozka. 
Podobnej ignonncyi nie nn1ezy brać tylko ze 

sfa.nmvfska humorystycznego. po.nieważ ma być C!la 
l:"'kźe wybitnie miarodajną dla ogólnego sta..riowiska 
njmawanego przez Amerykam'>·;v. 'fak przynajmr:.iej 
iwierdzi „Die Pcsł ', z której ·ryięHśmy te bądź co 
b<~dź ciekewe z~rytnnia i odpcwiedzi. l\'imcc:ho<lem 
\Terto jednak ?.t.7naczyć. źe jeic!] chodzi o zn:ij.r­
mcśt np. stosunków polskich to nietylko Amer~-\.;.. 
nie - zdradzają na tern polu igrioracyę trudną d., 
uwierzenia .. vViemy przecież, Cl) wypisywała i (w;,­
i:;irn}e) do dnia dzisiejszego o Polsce nietylko przsa 
francuska i 8ngie1ska. Z informacyj przez nią poda­
wanych gotów b:,-·l niejeden prwciętny czytelnik 
d-0jM (fo wniosku, że Galieya czy Królestwo PclS"kie 
leży jeśli nie w samej Azyi '- to przynajmniej w 
jeJ s11sie<lztwie.„ Wojna miała wprawdzle jedną do­
brą stronę. że. nauczyła wielu geografii. a jednak lu 
i ow<lzie napotyka się jeszcze na opisy i f.elietony, 
przy czytaniu klórych włosy na glowie stają poJ... 
skiemu ezytelnikcrn'i. 

~ "' ł DZU1. iczny. 

Waszyngt-0n żyje pod wrażeniem wielkiej 
afery, wywofanej nz:ięmi przekupstwami 
przed ogloszeniem noty pokojowej prezydenta 
Wils-0na; W3 świetleniem sprn wy zn.jęła się 
osobna k-o:misya, po-..·HJlana z ramienia kmi.-­
~r~su, a .ma.lą;a .stwierdzić,. w Ja.ki. sposó~ r&. 
zm spelrnfa:ic1. giełdy noi-...o;,orsk1e!, oraz mne 
koła otrz.~ n:aly przedwczesne infcrmac.:-;e, ii 
pl·ezydent \Y1hon wystosuje notę poko)i~·ą 
dó inocarstw woiu!ących. 

Dnia 1 b. ir.. oświadrzyl p-ose1 Wood :przed 
parlamentarną komrsyą ślsdezą, ii . wedh:g °" 
trzyman..:·ch przezeń informacyj lak szwagh~.r 
Wilsona: pall' Balling, !ako tei ·sekretarz pry­
watny prezydenta, Tutulty, powia<l-0nlieni b;Ji 
przedwr.ześn!e o zamiarach rządu Sbm6w Z~e-­
dnorzonych. Panol.'•ie ci nie mieli n.ie spie:szG 

Uęgial rumuńxkL 

„Fremden~Blatt" donos-i: :Eksploomcya wę-­
g1a w run::uńskkh k-opalniac4 węgla pod Pe­
troseni i Lu.peni w·zmog1a się w: ostatn.ich o.:a~ 
saeh. Obecmie d-zienna ekspl'Oafac:'\"R wv-nosi 
100 wagonów wo.bee 5óo prz::E:d w-oj~ą. „ 

Z historyi nafłJ~ 

Na:ftę znano już bardzo daw110~ nawet już 
w czasach przedhlstoryc:zny·ch, ale n:e wie.. 
dziano, do czego może sluż;yt. Uź;;.-wani:l jej ,ia· 
ko środka lee.zniczego na reurr:.atyzm, takie ja­
ho smarowidla d-o wezów, jeżeli nie l1yta za: 
droga. W Ameryce czerpano naft~ ze źródd 
welniancmi derami, a przed 100 laty kosziow.ał 
litr 20 mk. Dnia 27 sierpnla 1859 reku niei.aki 
Drake otworzył pierwsze żród!o w Ameryce 
pod THusvile., i wtenc.zas .rozpoczęla się ,;go-­
rączka nnitowa", która ledwie ~s1ęp--owala.,go-­
rączce zlofa". Żebracy przez noc stali ~ię mi­
lionerami, miasta wywstaly z ziem:i, a w po­
łowie siódmego dziesięcfoleeia zeszłe.go wieku 
naf.ta rozpoczęła pochód tryumfalny, wypiera.. 
jąe inne środki oświetlenia: l6j, stearynę, ole~ 
i t. d. 

Obecnie z.atem możemy obchodz:ć pięć­
dziesJęci-oletni jubileusz .oświetlenia naJ'towe-­
go; Wkrót-ce oiwarto tei inne tródfa oprócz 
amerykańskich, albo, jeżeli już były otwarte, 
lepiej je wyzyskiwano. W GaEeyi usifowai:rn 
już od r. 1848 eksploat·ować zródla nafty. źi:6-
dla galicyjskie należą d-o wielkiej strefy :1Bftu­
wej,. rozejągają_cej się przez ca.lą Gali~'f,ł, w 
Bukowinie, ku śląsku i l\Iorawom, wreszeie w 
Mołdaw'.i i na Woloszezyźn.ie. Nie oripov;riE,.. 
dz::iano jeiszcze bez zarzutu na pytanie, skąd po• 
chodzi naita., jednak zdaie się być pewrh~m, zę 
p-owsta;e z produktów. ro-zklado'tvyeh n.ahiry 
w części roślinnej, ale pnedewszy:::tk1em, 
zwierzęcej. Zaw<lzię-czamy zapewne naftę ':?TO­

lr.!!dóm zni•.s'ZCzaiy.ch zwierząt mor5kk.11. 't.-tó­
rych organizm, zaw'.era!ący Hrrszer..,, rczkfada 
się w g:ębfach zie.mi. Na to, źe .nafta !ozma!fe 
ma p-orhodzenie, wska:m}e ta okoUc::c.i•oM, ie 
rom:aHe gatunki nafty w Am.er~'ce, Rmnu::uil~ 
G2liey1~ I-In·nowerze, .Ah:aeyi, Ja;pClnU, ua \Vj­

spad:1 Sullda i t. d. mają ro'W!a.ite sldadt.'1rld. 

nie2szeg-o do uczynieni&, jak z ":iadomośdą tą W sprawie rwolnienia od ohowir.2-iku 
t>odziel"ć się ze z,nanym spekulr.rnłe.m giełdo~ przedkfad.ania waluty zagranicznej przy wy~ 
"N:fm, Bernardem Barmhem z Wall Stre.eL O. syka towarów do Królestwa Polskiego, dt::iio­
pró:>z Barucha p-oiniol'!XH)'.'nlilO również m~o„ I si krakowska Iz.ba handfowa: Odnmiuie do 

na Ktthna, wspólnika banku Kahn, Loeb i Sp. 1

1

. komunik .. aiu w sprtnvie obrotu dewi.zarni.·,p .. rz_y 
oraz inne o:;ohistaśri .Jrnute finame". eksporde do austro - w~giersklł:go tereo.u. ,rr;' 

1. 

fyezki Rosya ma dać na zastaw swoje kopało 
nie na Uwlu i w Syberyi. 

Giełda· warszawska. 

Nołownnia z dnfa 2'2 Stvan:a. 
Duży pop~i ujawnił się dziś na 5-proeenfo-w& 

listy m. Warszinvy.' Nafomiast 4 % % Usty ziemski8 
były ~- zani~dhaniu. Bardzo slab.o kszłaUowala si~ 

. 6-próee.ntowa. pożyczka. miejska. PfotrkowSkie. > 
biono po 7.5. 

~;G1ft Ohll!! m. War~ nn, ~ł 
Sz:'IWll Z l:' l!łfil „u •. il -,--, 

<l"'rc ( }'1f'i1. m. W:lr· 
szirnrv z r. t !ł 1 ł) 

U::"-tv zast Ziemsk • 
-.-

4212 fl1~ • • • • BQ.SO -.-
L'stv zast. Ziemsk. 

4 ';i li • • • • 

Ustv zast. m. War-
...... -

siawv. 5 °10 • . 
Ush; zast. m. War· 

s:Zawy 41
!'!' o,ll • ł 7łl,50 -·-\· 

Renta • . • • • ---.- -,-
ł•l)tri i:1 Łodzi • -.-

81,R!'i 81.95 

-.-
-.-
-.-

-.-
l\fa.r~i moono. ro,bfono po 44 i M..05, 
K.::rc:iy 37.25. 

Gospodarw. . Wineenf.eg() Wi-enbowsk\ego 1i\\ 
Woli żytowskiej, wybrano na wójta i zatwierdmwii 
we wsi Wola żyfowska, gminy Wymysłów. 

lk!ź. dnia 10 stycz.nia Hl17 :r • 
Ge~:r'Sko • Niem.ieclti Prezydent P()lieył 

Loehrs. 

OBWIESZCZENIB. 

l :t·otiatek -od nieruchomości zp. czas od 1-g~ 
I lutego 1915 do 31-go grudnia ·1916· rokµ, ma.-
1 jąey iostać uiszczony przez wJaścideli nier~ 

l cho7_o~ci miasta Łodzi, ściągany będzie przez 
Magi.„trnt. 

Zawiadomienia o oszacowaniu zostaly pb.t 
n.Jkom już doręczone. 

Ponownie przypomina się ~ obowiązb 
punktu.a~ej oplai:y, w przeciwnym bowiem ra„ 
zie „nastąpi ściągnięcie przymusowe; wynikle 
stąd koszł.:y mogą być pn.:ez ·wczesną,· oplatę 
zaoszczędzone. 

f,óQf., dnia 18 stycznia 1917 r. 

Magistrat. 

ROZPORZĄ,DZENIE POLICYJNE. 

Na zasadzie § 1 rozporządzenia. Pana Na ... 
r.'3t::1nego Wodza na Wschodzie z dnia 22 mar-­
ca :Hl15 :mim w poląezeniu z § 1 rozporząd,ge.­
nfo_ Pana General - Gubernatora w Warszao 
wie z dnia 8 wrześni.a 1915 roku w poi;ozu ... 
mieniu z. f'auem Gubernatorem Wnjskn\vym -
§ 1 mego rozporz~ldzenia policyjnego z dnia 27 
!fat.vpada mrn r. o handlu nasitmami wstaje 
unieniony w na.stępujący sposób: 

Handel nasionam] koni-czyny, trawy, lubi ... 
nu 1 serad.elli dozwofoym jesf jedynie w obrę­
bie mego okręgu administracyjnego, Wzbr°" 
nirra~-m jest natomiast wy\vóz nasion z mego ~ 
~;;ręga adTnlnisfr:acyjpego. Prawo do tego· Pl'ZY"" 
~h1g11je jBdynie krajowemu t-owarzystwu zbo­
ivwemu. 

:tótlż. dnia H'i sty~znia 1917 .r. 
Cesa.rskn ~ Niemieeki :Prezydent 'f!'olicyi 

J.i0ehn. 

S.zvrng!er Wilsom~~ p. Rolling iest wspól- lrnpowarregu w Kró1e5twie Polskiem, zawarte'­
nikiem pewnei firmy w Waszyngtonie. Giel~ . go w n-rze 1 "Wia.~omośd gospodnre:z-··ch' z 
dzforz Baruch dal rm cele ki::.mpanii w/borczej Il clnia 12 b. m., zawiadamia Izba .hanć'.lowa ! 
3'.}COO dol::trów do kasy $lronnictwą demokra~ przemyslowa sfery intere3owrme~ . iż wedle 
lycznego; ziu.:1.U'l):nnion~r Jest z rCżr:emi cso- tElegrafic:rnego wyfaśnieni·a, nadesTane.g·o, Iz-
bistÓś~iąmi z. otoczenia Wilsona, IHary go też 1 Me z mini~feryurn skarbu, wysy!aiący prze- ' 
niedawno temu mzar.:mv2J ezJonl~iem ,:Natio- I syJki do aur::tro g węgien;ldej okurn)J~y! zwol- j 
nal Ddense Boa.ro'" .,- „urzędu obrony naro-

1

. nieni zostali a.i do dalszego zarządzenia Jd I 
dowej". . obowiązku tlustr.rczenia Banlrnwi austro :. wę- ! 

'\Vood w. końcu zeznań S\Ydeh eś~~·kdl:zył, 1 gier:s·1demu · równov:artośd przesylek w ru­
iż rozporzi:cza }ęszcze w sprawie o.'.l.rwśnej l blaeh. Obecnie orlpt'.da tedy obowią.ze~; przed­
dahz~ m maler:·al:::m~ ) kiada~ia waluty zngranieznej ~rzy eksponie 

ROZPO RZADZENIE. 
W po~·ozumieniu z panem gubęrnatoren.. 

wojennym odmienia!ąc cyt 1 mojego obwiesZ1 
czenia z dnia 6 grudnia 1915 r., ustanawiam 
r:za5 zam;;lrn:iia sklep.:Sw dla wszelkich oh~<".1."­
ry·~ll ·inie:s.-: sprzedaży na godzinę 8 wieezorem. •, 

Wedlug dah:zyeh te:egramów no\\„G~or. i towarow do ob;::zam okupae:p austr:: aek0:­
s!-dego koresp.cn.dentn :,Frnnldurfer Zdlung'';, I węgierskiej w P.olsre odnośnie do w3.zyst­
tak Tutu!ty Iak i 'Kahn zaprzecz,·Ii zeznaniom kich_ przc)ssle_~' !1. więc ta~ie do przef'~le.k to­
\Vooda., · Jedynie· Baruch d(}ł';;:ch_cz.as nie ·za~ 1 warow o wa~'to&c1 ponad r.CO koron. 
przeczy!: przypuszczalnie z,,.{ej przyczyny, .iż w I 
dniu kryh·cznvm czvnmm bd osou~ś:?le iako l 
. ,broker~' ·na gieldzi~ pienjeznej w No~·ym 
J~k~- - I 

Ht:&ya _zastawia kopalnie • 
-...-

Żt; nt)fa Wilsona pidzfafa.ia p::mic'znie n.a 
zmnie)zenie interesów g!e1dowy-cb wvnil~a ]uż , 
z tego, iż w dni.u 20 grudnia- w dniu og:o­
szenia noty naf.glÓwnic!sze papie:-y 'tl.~o:eune­
Btihlel1em. Sfoel spadły nie n.miej ni więrej 
jak o 70 dolaró-': . 

Kilt$ w Nowym Jorku: 

19 grn.dnhl: 
Steel~łtares- . 
~Hethlthe.m_ 
1fr~1st · żegt, 
Cen.a ni pszenrcę 
Ce!ill na bawelnę 

112 
570 
8374' 

1!::2% 
17;80 

29 grudnia 

:107'/1' 
5rn 

!7.15 

. Wedle dDniesień dz·iennik6w rosyjski.eh~ 
:rzad rosvi::;kj nawfazai r-0kowania z 1fa.nkami 
hole!1::':'€;3idF..i ".amerykańskimi o nową 
więks::::ą, p'(lzyczkę. Na zabezpieczenie tej po-

I· ~aifłtW„. 

I 
l 

I 
l 

·~ 

R:izv,Jrwdzenie otrzyrnufe moc -0bowiazn--
j~cą z d.niern jego ogfos~enia. ' 

Łódź, 2 grudnia 1916 r. 

Cest.trskl'll Niemfoeki Prezydent Polir:yi. 

Nade8łane~ 

ł &' ifi -
włarnego wyrnbu, z zaktadan am lub bet 

. CENY PRZYSTĘP~E. 

BIHRO HftłłflL'.UO-~ftZHfflY 81\Vll 

Inl t MAHllYLrns i M. J.lKUJGWmz 
WRR~Złl.Ull, Plaa War&ckt 1. lóQ. JilUlllili!DDiJ., 



Ostatnie 
. ' .. 

. cie 1p 
Pierwszy raz• ~od.zi łJjk.., • naszym teatrze arcydah~ło •=blld kine~•tografifti'f.nej p. t 

1 ft OJ '', czyli 

w 5 •ielkich częściach, osnut$ . na tle ostatnio pr~~ywanyeh wydarzeń i WJkm;J1ln~ przy Wśpóludziale tyf'lięcf osób„ Dustrncy~ 

muzyczną, k,tórą wykona, Łódzka ~~kiestrs Sirmfo~1=czna, - napisał spe<>yalnie do tego C?brazu Franciszek LEHAR. 
Passe-partouts I bilet! 'l!lgowe n!e wafue. Ceny m~ęJ~111 pomlmo 1PS!dzw1czaJ111~h kosztó~ zw1kło - ldnamatogrsflcine. 

Hak 11aJat1mla 1!?05. tra;. HłllłP~'! ł'91. 

ZATWlERDZONE PRZEZ. WŁADZE NAUKOWE 

RURXY HUCHHLTERY JHE I JtZYKU\JE 
I.. a tinb nd 

w. Łodzi. Przejazd 12. 
Wykłady w nnstępnem półroczu rQ'Zpocznę się 

w· środę ~4 stycznia 1917 r. o godzinie 7 wieczor. 

__,,... Pocz,tek o godz. 5, 7 l P. 111--. 

TEATR POUKI 
Łódi:, Cegla1n!ana 63. 
u.·oo -~O 

We wtorek, c'i~lllł 23 stycznia, o godzinie 
7 i pół wi~(~.: 

. ,,Trójka hnltaJska'' 
S:duka w 4 a }(h:1ch, ze śpicwurni ł fnticfimi. 

,~~Iłody las'~ 
S:zluka w 4 aktach J. A. U~n7.~ 

TBafr' c· L ił! Od~ wt:rek, d. Benetła u!ull101u~j LOLI PA~rR01'."(I. r 
· . : I ·>R !\łvcimta 1917 · >:Jl srthretki . . . 1.„, :i' 

p rekcya s. KDPERMAN ił! Dziś no'-Vy uro~matoon y progra:m I ndil• Iem całHQO zcsuołu Ofat;·: .. · •. 1 .. ·.• .. '.··.·.··.· 
1 :v:I BAt.eTu "'"ą'zA..vsl(1Eoo . ULU»IEŃC.I\ uul\LtczNnsc1 ·>· 

Ceglelnlana 18. 870'l-HJ iłi . ·Grabo'W'l!lka l KUzman. I p. FI s z ELE \N I cz il~ r., .. : 
Wiele llle!!!flOddanek. .,._.., We śeie dla dziecł W7.bronlone. „... Początek pun1łluiilnłe Sil wl.~u./· . Zapisy na powyższe kursy, jak równie~ na ste­

nografię polską i pit'anie na maszyniei. przyjmuje 

._· ~.;„~~.Jo.'a·i·· ~ •. :~.·".~.ó•w•w_:.~·.:.~.·;~.od.:.~.:.~.:.o ~.:.n.1d.o.•d•8•1 !~!!~n ~~~~~l·u~!~~~=;~~ I ~~)~~~~~;:~~~i~i\~~~!;~~21~~~~~;~?~; 
~•11ro ogł. „l'.ul')'er", H. łl.uatow, Piotrk'!>wsiul OO. 

PO SZU K. I W A NY .,,.,..,. ~----·----------.--:•..-~-----... 
1 p fronło-Wy " 111 •• !~~?u~~!.~!,~~~kal• 1 · Oer:d~rffa 

Słowa skierowa.11e do p, ~ł 
kin na zebraniu Strah O·.tn ó 
i.tn. 2· 1x11 f• z. n;nie1sie111 cq; 
1 wvtl!1 wy1111enioną n~mb1t 
oraszam. . 8. ł'Hlr:lli 
Ja;u, -1 •dJut.ftt 8tl"a&J w· ts,;o J P' t h k. • I d r . d m D . I Ili . '.ł„~, Szkoły H!thdloweJ). . Honxulenta rrawnego przy U• •ID r DWX IBJ, pom ę lJ fZBJal · e · 8 ·ZIB D-e, • Od t'loniedziałku d. 1f1 b. m. kancelarya Kursów pnyj- pro&by, skargi, Uoma~enla. 

;Wymagane: oświetlenie elektryczne, piwnica i szopa 
' Oferty w 1111Godzinie"' w Łodzi pod „Sklep frontowy_.. 

WYDA~HltT*O K~lę6lRU F. łlOi:SICKA 
WARSZAWA, EFNA.TORSKA 22. R775-4 

KftLENDff RZ rRnwn1czy NJ\. ROK '. 191'1 
Treść kaierdanau Sądo'\\·niclwo w ciąsle wojny. &tdY naJ• 
~i.s1e,. Rejenci. huirekc)a wlę1ie11m1. Komornicy. Sądy pokoju 
Adwokaci pnysięg-li. Adwo~aci prywatni. Podział Warswwy lllł 
okr'i'gi Komorników I Mlłle)i. Ba.dy ol ręgowe. Proh1.1rutura I Inne 
sądy w Król. Pol~k. W.atniejs1e rczrorzi;dzenia. Taryfa steruplowa. 
Mor<.tor\um. Us!awa o kosztach fądow)ch. Przedmlołowy skoro-

\\·id.z do dz ienriikn rozporządz~ń. Noiatnik etc. etc. etc· 
Oprncował JAN FiDLER adw. przys. Cena w oprawie Rb. ?.-

-150 ro" lmnoraryum za wno-
0 ·j • d h • . U. b1enie oosadv biurowe, u nszuma urouno.. ' panience z przy,iwoite1 rod' z 111/. 

\!ll'li!!llDlll1llli!ID1l. !llll!!lllllll!llli!llllllli.lllllillll!llllll!ll!llllll . Uyskrecya. ;i:apewn Qna. Ofert) 
""' . !11111111111111 ood „O ciec"' w ttG()dzi=1ie''. 

. f nsndy i UD&l. tódt. Piotrkowska 66. 3'a 70.;....2 

I~ '{~f !ł robotę potrzeba dwó~h 
u d Ulq zdolnych ga1row n;k.ow 

Ido fauiyki W)robów drzewnych. 
Łód:Z, Milsza 1 7 37tN-15 

fltnb?J starsza :ma1ąca wszystkie 
Uiiu u g<1łlz1e gospouar stwa ko­
b1e'-ego, i::oszukuje zamodz1elne~ 
go zarzą.du domem na WSł lub 
w m e.r;c.e, ró\\lliet mote zao· 
u>;eko\\ae s ę dziu!mi. Pas.aaa 
41!..ia;.o.<. ln~e. sw1ace1:twa. O.erl)' 
w .OoC.:".nie .fobka„ w Łodz 
,1. z.~ 

11 
"'76-;1 

Spl'Z1~1i i · kunno. 

nie. onrócz n:ed7iel i .Swiąt, m c;Jzv l>-7 w1ecz. llV n an 
muje zanisy na 2-~i scmei;tr roku szkolnego 191611 'odzien-1 udt., p1·otr1rnw•"a 84 .. 

57.czegóły w prog.r.ama..:h, które otriymać moina bez• M. HUR OT f K' 

Każdego rodzaju !niemcy i połacy} do fabryk: telaża. ~hęm~cznych, 
oapieru, cementu 1 cukru; do ko e1 telainych, orgeJs1ęb1orstw bu­
do\\ lanych. rohót ziemnych, ce2ie'ni, natyisllm•Hf, H dobrum wyna­
gfGdHnlcm I na atabrych waruntuu:h. n~z11kiuranł do łlł2mlsc. 

lfowoiet PO$zuk1wa11i są: &lusvne, t.okara:e. kowa;e 1 t. d. na 
dobre iihtne zajęcia. · . . 

l'rocz te~o. pr,;vimowani sa bez przerwy: m<;tczytnl, chłopcy 
parobcy. kol> ety i dziewcz~la w wieku od Jal 141 do O.> do io.spo-
1.iarinw wie1sk1ch. 

Zgłcsien!a do Centrali Robotniczef. 

t) Pabianice, ni. iw. Rucba Br, 23. 

Honsulent rrawny 
ladt Ptotrkomsk1 11. 

. ' 

· Pragnę poznać się z inteligentną, łagodnego chat' 
teru, panną celem późniejszego · . · .. 

.Ili u .. 
"2) Lask, ni. Cmentarna Br. 126. 
8) Zgierz, Nnwv Rvnuk. 

Mam lat 2'8, Jnstem dobrze sytuowany. Łaskawe oferty. ·Qod 
en•"-"ł Ą. O.z folografi'\ prosi~ składać do aJm. „OodLiny Pulsk.1~ w t; 
ID 01 o · dzi. llyskrecya zapewmona. 

Pow,dra· gJiwkowe słodkie huno. 
n. wo 1 detaliczn.e <i5 kop. 

unt poleca J. Bie'awska, Łódż. 
Ułówna. ~2, :;.k:ep ko&oniałnv. 

R7Hl-2 

l ;lmol,Jnw;łn·o UWl'>Ctl pokojów I 

f1"88fil'-'f0nrJf do .. ~prf$ed~~ia w U l.l.UŁJó· ·'.* ktt:hnl sprzedam 
.\ Ul y . Zl1;1erzu. Wrndo· zarag. u.,. WlJtę1w ska lOiiĄ. 
mo~ w lllluodz.nie" w Łodzi. m. 11. 118~1- .3 

' 881 l.-li 

11rzn!to'n dtłerb~y i-3 włók. 
fuj iltl IV g inwentatiem mart• 
wym 1 zywem. Jurewic& ·dom 
i\rzesłowsk.e~wł' !Jniei(>w ".". r ll­
U;lk. •7 ~•-a 

t'fołown·J!ł wydaje o!>'.aJy na 
l!t _ u oorcve: Zu~a. 1:4 kop., 
rosół Io k, o eczy:ste i>1ekane i 
arz.yną 35. kop , Pieczyste kraja· 

ne z jarzyną. 4'> kop., le •urmna 
l-'> kop Wydaie równ et do do· 
rnów. ł.óc.lt, Mikolaiewska !:łJ 
i P• front, ró4 EwanJ1e1tCKiei • 

. h77l--n 

Lokale. 
10•{Aj· umeblo .vnny 1 efe:ktry­r •U CZIJ~ITI Ośwtetł~nieltl dla 
me11.ie11tnęj osoby do wyna,t:-
~ a.. t.óJt, N~wrut a~ 111: ts. 

31Ul+n 

Zagubiona dokumeQ 
,l. n· t z Lipin . ~ag U lla ulll Br 11wa w.:ksle n b 
1,:0: 1et1a11 ·na rbl, IO"JJ, dr1.141 
rbl. ~o , · W)<Stawioae pr.teź 
Jolfa l<ęu1u w L!oinach. pow 
l:irzez,(l.:.k11oi~o. Zas:r.i:·l!t~n:e 
!)!one. Wt:ksle ru~watnl};; ··i.· 

W 'O'JntAl dma 2tH Mr r.:. 
.. Ił il y „C..tsią:," zai;im\ł P" 

td Z paSZPJflt!lll, Wj'l..l't 
~m1n.e Urus, n.t imic: $-L 
Cygurs.<1e~u. ró.vnie~ ~.1a1~W 
ty 'S1~ pOKWlll.hVall·ia Z pr44yll 
,.10licy1~ . Ł<tSK<iwe,41> ·. zn:iiitLe 
µra~z.! si~ o zwro.:en.ę t~~J 
.Jo a..tnun. „~o.u.rny tiu..,śJ~i~· 
t.o.!z1, P1oakuwslia di:), .ilSJ.l 




